
P rred p la ta
Bk „GWos Naroda* wynosi: 
W K rakaw le: miesięcznie 
kor. 8-—. Z» odnoszenie do 
■ iu n k u iia  dopłaca się 40 

halerzy miesięcznie, 
▲dres Administracji: Gar­

barska 7. 
Binro^fiJjalne: Szewska, 13.

pojedynczy zwykły: 
10 hal.

Nnmer z poprzednich dni : 
80 hal.
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W ] f a i l  p M u i w e .
P r z e d p ł a t a

na „Głos Narodu11 wynosi: 
Na prowincji: miesięcznie
kor. 2 40. W państwie nie* 
mieckiem kwartalnie: 10 
koron. W innych państwach 

kwartalnie: kor. 12'—. 
Adres Redakcji i Admini­

stracji : Garbarska 7. 
Telefon Nr. 309. 

Numer niedzielny lub nn­
mer z dodatkiem powieścio­
wym 16 halerzy; numer na 
prowincji o 2 hal. drożej

Ogłoszenia (inaeraty) przyjmuje przedsiębiorca tego działu p. Karol Armatowicz, w biurze inseratowem „Głosu Narodu“ przy ul. Szewskiej 1. 13, pod zarządem p. Ignacego 
Flesnara. Od miejsca wiersza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 16 halerzy, za każdy następny raz 12 halerzy. Nadesłane po 40 halurzy od wiersza za każdy raz. Śluby, 
nekrologi eto wiersz 80 hal. Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuje we Lwowie S. Sokołowski, pasaż Hausmaiina. w Wiedniu Haasenstein & Yogler (także w Hamburgu, Frankfurcie 
t a d  Menem Berlinie, Lipsku, Wrocławiu). — M- Opelik, R. Mosse, X . Dukes, H. Schalek, w  Paryżu C. Adam rue de Yarenne 38, Sociśtś liutuelle de Publicitś, A. Lorette direc- 

1 ’ teur, rue Coumartin.

Nr. 139. Kraków, Piątek dnia SI Czerwca 1901. Rok IX.

Czas odnowić przedpłatę.
P ren u m era ta  w y n o s i:
Z a  m iee iąc  l i p i e c : 2  b . 4 0  h.
D o k o ń ca  w r ze śn ia : 7 k o r . 2 0  k .
D o k o ń ca  lis to p a d a  : 12 k .—k.

Za zmianę adresu dopłaca się 40 halerzy.

W Krakowie dla Abonentów odbierających 
.G ło s Naroduu w  Administracji (Garbarska 7), 
albo w  Biurze filjalnem (Szewska 13) prenume­
rata w ya o si:

Za miesiąc lipiec: 2 ker.
Do końca w rześaia: 6 kor.
Do końca listopada 10 kor.

Biuro filjalae przy ul Szewskiej 1. 13, otwar­
te od godziny 9 do 12 i od 2 do 6, przyjmuje 
prenumeratę miejską i załatwia wydawanie dzien­
nika swoim abonentom.

Nowo przystępujący abonenci otrzymać mogą 
bezpłatnie (na prowincji za przysłaniem marki na 
80 halerzy) początek drukowanego w  naszym 
feljetonie romansu Jerzego Ohneta „Tajemnica 
jenerała Tremont*, oraz dramat Kazimierza Tet­
majera „Zawisza Czarny “, drukowany w dodat­
kach książkowych „Głosu Narodu14.

W ubiegłym miesiącu w wychodzącej bez­
płatnie przy „Głosie Narodn*— „Bibljotece naj­
znakomitszych powieści literatury europejskiej*, 
rozpoczął się drnk „Wyborn dzieł Pedra Alar- 
cona“, a w szczególności głośnej powieści na tle 
życia Madrytu p. t.: „Skandal*.

Prenumeratorowie „Głosu Narodu* mogą abo- 
nować „Mody paryskie*, najlepsze pismo dla 
kobiet, po zniżonej cenie 90 ct. kwartalnie.

Do Redakcji czaiopiima: „Głoa Narodu* Ba ręce 
odpowiedzialnego redaktora p. Witolda Noakowakie- 
go do rąk włatnych w Krakowie. C. k. Sąd krajo­
wy jako prasowy na wnioaek c. k. Prokuratora Pań- 
atwa po b i j śli § 493 p. k. orzekł, te  zamieszczony 
w nnmeize 136 czaaopiama „Głoa Narodu* z dnia 
18 czerwca 1901 trty k n ł pod tytułem: „Ułaskawie­
nie Hilsners* w ustępie od słów „Monarcha* do 
końca zawiera znamiona zbrodni z § 63 nk. i wy­
stępku z § 303 nk. zakazuje aię rozszerzania tego 
artykułu, zatwierdza się zarządzoną przez ek. Proku- 
ratcrję Państwa konfi.katę pomlenionego numeru, a 
cały nakład takowugo ma być zniszczony, albowiem 
antor w artykule tym cześć winną Monarsze narusza 
i poniża nauki re lg ji żydowskiej.

Równocześnie na wniosek c. k. Prokuratorji pań­
stwa stosownie do przepisu § 20 ust. pras. poleca się 
redikcji czasopisma „Głcs Narodu*, aby uchwałę tę 
w najbliższym nnmerze czasopisma na pierwszej stro- 
■ie takowego pod rygrrem skutków z § 21 nst. pras. 
bezpłatnie zamieściła. C. k. Sąd krąjowy jako praso­
wy. Kraków, dnia 20 czerwea 1901. Morelowski.

Zjazd monarchów w Gdańsku.
BERLIN 21-go. Z okazji manewrów cesar­

skich odbędzie się w Gdaóskn wielki capstrzyk 
30 mnzyk wojskowych. Między utworami, które 
obecnie studjnją kapele pnłkowe znajdnje się 
i hymn rosyjski „Boże carja chrani!* Możnaby 
stąd wnioskować, że wiadomości o przybyciu 

j cara Mikołaja na gdańskie manewry nie są po- 
^ zbawione faktycznej podstawy.
" .  Do „Berliner Neueste Nachrichten* donoszą 

z Petersburga, że tam również potwierdza się , 
wiadomość o przybyciu cara Mikołaja na mane- i 

j wry w Gdańsku. Car udałby się do Gdańska ! 
/  morzem z Kopenhagi. m-
(    £<•-

W izyta cara Mikołaja w Gdansku zaczy- i 
na nabierać cech coraz większego prawńLpo- 

^dobieństwa. > Der Reise — Kaiserc, w ic.;rny

gość wszystkich dworów europejskich, będzie 
miał sposobność wystąpienia w roli uprzejme­
go gospodarza. Obecność cara Mikołaja da 
nadto sposobność do rozwinięcia całego szere­
gu przyjęć, marszów uroczystych, przeglądów 
wojsk, monstrualnych capstrzyków, bankietów 
i... mówek; wiadomo zaś, że Wilhelmowi I I  
na tem polu rządów mało kto wyrówna w bie­
głości, guście i talencie...

Ale przyszły zjazd gdański miałby zape­
wne prócz tej dekoracyjno-paradowej strony 
jeszcze i drugą mniej błyszczącą, lecz pełną 
znaczenia dla przyszłego ukształtowania się 
europejskich stosunków. Cała obecna sytuacja 
polityczna, zdaje się wskazywać na coraz ści­
ślejsze łączenie się mocarstw kontynentalnych 
z wyraźną tendencją odosobnienia Anglji. Ce­
sarz W ilhelm przyjmuje serdecznie oficerów 
francuskich w Berlinie i ma sam jak  mówią, 
udać się na czele swojej fioty z wizytą do 
Cherbourga; Francuzi wznoszą z okazji odno­
wienia jakiegoś pomnika z czasów napoleoń­
skich, leżącego teraz na terytorjum  memiec- 
kiem, grzmiące »Boch!< ku czci cesarza Nie­
miec; sprawa marokańska wykazuje w całym 
swoim przebiegu antyangielską tendencję ze 
strony mocarstw interweniujących; hr. W al- 
dersee odjeżdża z Chin, skutkiem czego Ro­
sja na przekór Anglji dostaje faktyczną »car­
te blam hec na ewentualne >interweniowanie« 
w państwie niebieskiem tak, jak  się jej bę­
dzie podobało; wreszcie zjazd gdański wieści 
nowe zlutowanie drutu między Berlinem a Pe­
tersburgiem. Wszystko to są fakty znamien­
ne, których zestawienie zdaje się wróżyć, iż 
mocarstwa kontynentalne łączą się coraz ści­
ślej ze sobą, mimo dzielących je  odwiecznych 
waśni plemiennych, lub zapowiadającej się 
wojny ekonomicznej.

Przyczyną tego zacieśnienia węzłów dyplo­
matycznej przyjaźni zdaje się być w tym razie 
wspólna niechęć ku A nglji. Zachłanna poli­
tyka Albjonu i idący za nią wzrost kolonjal- 
nej potęgi tego państwa, musiał zapewne wzbu­
dzić niechęć reszty wielkich mocarstw, prowa­
dzących również szeroką politykę zamorską. 
W  tem świetle fakty wyżej przytoczone, jako- 
też przyszły zjazd monarchów w Gdańsku, n a ­
bierają bardzo niemiłego dla Anglji zabar­
wienia.

Dyplomacja angielska odznaczała się zaw­
sze wielką przezornością i bystrem orjentowa- 
niem się w sytuacji, więc nieprzychylna po­
stawa mocarstw nie mogła ujść jej oka. W o­
bec tego sfery polityczne spodziewają się, iż 
Anglja, działając we własnym interesie, po­
stara się o rychłe zakończenie fatalnej wojny 
boerskiej, aby módz uporządkować swoje sto­
sunki do mocarstw europejskich. W  przeciw­
nym razie możnaby się spodziewać pewnych 
zawikłań, które nietylko Anglji byłyby wielce 
nie na rękę, lecz i dla pokoju europejskiego 
mogłyby smutne przynieść owoce.

■ ■ — — — — — —■ ...

Sprawy krajowe.
W k w e stji dróg w odn ych .

Tylekroć omawianą sprawą dróg wodnych 
zajęła się ostatnio krakowska Izba handlowa 
i Sejm krajowy.

Wobec tego, iż swoje zdanie o kanałach wie- 
lekroć już mieliśmy sposobność wypowiedzieć, 
podajemy dzisiaj uchwały Izby handlowej, po-

wzięte na ostatniem posiedzeniu.
Izba uznała mianowicie, iż należy wnieść pe­

tycję do sejmn i do rządn, domagającą się zmia­
ny trasy o tyle, ażeby zbliżyć kanał do Białej, 
poprowadzić go następnie północną warjantą 
projektn rządowego równolegle z korytem Wi­
sły albo wprost korytem Wisły pomiędzy miasta 
Kraków i Podgórze, a dalszą trasę zbliżyć do 
kolei Karola Ludwika, tak aby miasta: Wielicz­
ka, Bochnia, Tarnów, Dembica (kolej Dembica- 
Tarnobrzeg), Rzeszów i Przeworsk miały bezpo­
średnie połączenie z drogą wodną.

Izba wyraziła przekonanie, że p r o j e k t  
r z ą d o w y ,  obierający drogę przez Mielec, n ie  
o d d a  z a c h o d n i e j  G a l i c j i  s p o d z i e w a ­
n y c h  k o r z y ś c i  a to zarówno w ruchn lokal­
nym jak węglowym, gdyż omija wszystkie większe 
miasta.

Izba oświadczyła, że potrzeba połączenia ga­
licyjskiej Sioci kanałów z Odrą na Mysłowice 
i Glinice kanałem kłodnickim, gdyż takie połą­
czenie jest dla Galicji korzystniejsze i ważniej­
sze niż p< łączenie z Boguminem.

W końcu oświadczyła się Izba za potrzebą 
bezpośredniego połączenia galicyjskiej sieci ka­
nałów ze spławną Wisłą za pomocą wybndowa- 
nia odnogi uchodzącej do Wisły pod N adbrze- 
ziem.

Gospodarcze znaczenie tego kanału polegało 
by na nłatwieniu żeglngi na Wiśle (holowanie 
galarów w górę), oraz na stworzeniu bezpośre­
dniej komnnikacji wodnej z Królestwem polskiem 
i z miastami, leżącemi nad Wisłą (Bydgoszcz, 
Toruń, Gdańsk) oraz z niemiecką siecią kanałów 
opartą o Wisłę, ja k : kanał Noteci, projektowa­
ne połączenie Wisły z dolną Odrą i inne.

Wniosek posła Merunowicza w sprawie dróg 
wodnych brzmi następująco:

I. Sejm wzywa rząd usilnie, aby a) z możli­
wie największym pospiechem wykończył tech­
niczne prace przygotowawcze do budowy kana­
łów spławnych; b) aby zajął się zapewnieniem 
finansowych środków do budowy tych dróg wo­
dnych; c) aby tę sprawę tak przeprowadził, by 
żeglnga na wymienionych wyżej drogach wodnych 
w naszym kraju rozpoczęła się równocześnie z że- 
glngą na nowych drogach wodnych innych kra­
jów koronnych, a zwłaszcza na kanałach, łączą­
cych Dunaj z Odrą, Elbą i Wełtawą.

II. Sejm poleca Wydziałowi krajowemn, aby 
sprawę tę wobec rządn z całą stanowczością za­
stępował, a ewentnalnie zniósł się z Wydziałami 
krajowemi współinteresowanych krajów koron­
nych w cela przedsięwzięcia wspólnej z nimi 
akcji.

P o śr ed n ic tw o  pracy.

Jedną z bardzo ważnych potrzeb krajowych, 
jest umożliwienie indności szybkiego znalezienia 
pracy i uwolnienie jej z pod jarzma ajentów-wy­
zyskiwaczy. Należyte zorganizowanie stosownych 
biur pośredniczących między pracodawcami, a 
pracującymi, mogłoby choć w części złagodzić 
2łowrogą gorączkę emigracyjną, która setki ty­
sięcy lndzi wypycha za morze, lub „do saksów* 
po chleb i zarobek.

Wydział krajowy przedłożył zatem Sejmowi 
projekt nstawy o miejskich 1 powiatowych bin- 
rach pośrednictwa pracy. Opiewa on jak na­
stępuje :

Art. I. Miasto, którego ludność wynosi naj­
mniej 10.000 mieszkańców, obowiązane jest do 
lat trzech założyć, prowadzić i utrzymywać ko­
sztem własnym pnbliczne miejskie biuro pośre­
dnictwa pracy, bezpłatne dia szukających pracy. 
(Miastami temi są- Lwów, Kraków. Bochnia, 
Brody, Brzeżany, Buczacz, Chrzanów, Borysław, 
Drohobycz, Gródek, Horodenka, Jarosław, Ja ­
worów, Newy Sącz, Podgórze, Przemyśl, Rze­
szów, Sambor, Sniatyn, Stanisławów Knihinin, 
Stryj, Tarnopol, Tarnów, Złoczów. P. R.)

Art. II. Przy każdym Wydziale powiatowym 
ma być do lat trzech założone, prowadzone i u- 
trzymywane kosztem funduszu powiatowego, pu- 
bliczne, powiatowe Biuro pośrednictwa pracy,
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bezpłatne dla szukających pi»cy.

Art. III. W uwzględnieniu wyjątkowych oko­
liczności, może Wydział krajowy na wniosek 
Rady miejskiej, łub Rady powiatowej zezwolić 
na odroczenie założenia miejskiego lub powiato­
wego Biura pośrednictwa pracy na dalsze trzy 
lata.

Art IV W uwzględnieniu wyjątkowych oko­
liczności, może Wydział krajowy dozwolić na 
połączenie dwóch lub więcej powiatów, lub tez 
gminy miasta i powiatu, celem utworzenia i u- 
trzymy wania wspólnego Biura pośrednictwa pracy.

Art. V. Zatwierdzenie statutów, oraz ich zmian 
wykonuje namiestnictwo po wysłuchaniu Wydziału 
krajowego.

Art. VI. Nadzór nad miejskiemi i powiato- 
wemi Biurami pośrednictwa pracy wykonywa 
Wydział krajowy.

Art. VII. Bliższe postanowienia co do spo­
sobu zakładania i prowadzenia miejskich i po­
wiatowych Biur pośrednictwa pracy, określi roz­
porządzenie ułożone przez Wydział krajowy wspól­
nie z namiestnictwem.

Nadto przedkłada Wydział krajowy Sejmo­
wi następujące rezolucje:

1) Sejm poleca Wydziałowi krajowemu, aby 
w porozumieniu z namiestnictwem wydał wzo­
rowy statut dla miejskich i powiatowych Biur 
pośrednictwa pracy. 2) Sejm poleca Wydziało­
wi krajowemu, aby zbadał i na najbliższej sesji 
sejmowej przedłożył wnioski co do założenia cen­
tralnego krajowego lub centralnych krajowych 
Biur pośrednictwa pracy.

Rosyjscy pisarze do cara.
Wobec ogłoszonego onogdaj ukazu carskiego, bę­

dącego do pewnego stopnia ułaskawieniem studentów, 
rkazanych za u iz it ł  w oitatnich rozruchach na służbę 
„w so łdatj1*, na szczególniejszą uwagę zasługuje pe­
tycja, jaką zaraz po wybuchu zaburzeń wystosowało 
do cara oómdziesięciu najznakomitszych pisarzy i u- 
czoaych rosyjskich. Wspomniana potycja, której au­
tor profesor Miljukow został nawet swego czasu are­
sztowany, maluje prawdziwy stan rzeczy i prosi o u- 
snnięcie niejednego złego w akademickiem życiu ca­
ratu. Petycja ta  brzmi d.słownie, jak  następnje:

„W asza Cesarska Mość I My, niżej podpisani, 
wisrni poddani Waszej Ce«. Miśef, uważamy sobie 
za ewój obywatelski obowiązek, wobec ostatnich nie­
pokojów etndenckich wystósować do Ciebie, Panie, to 
pismo z prośbą. Niepokoje etudenckie, powtarzające 
się peijodycznie w ostatnich latrch  czterdziestu, wy­
koleiły już tysiące młodych ludzi, którzy byli prze­
jęci ideą stworzenia ogólnogo dobra i szczęścia w 
swojej ojczyźnie.

„Byłoby bezsprzecznie wielką niesprawiedliwością, 
odpowiedzialność za te niepokoje zwalać na stnden-

TAJEMNICA
J E N E R A Ł A  T R E M O N T ,

R O M A N S
60) przez

J E R Z E G t O  O H M E T A .

(Ciąg dalszy).

Marceli patrzał za odchodzącą, a serce biło 
mu silnie z radości. Zapomniał o wszystkiem, o 
fabryce, strejku, niebezpieczeństwie, o wuju Graf- 
fie i swych pięknych postanowieniach. Myślał 
już tylko o uroczej jasnowłosej, która czekała w 
willi na niego i natychmiast popędził do niej 
na skrzydłach miłości.

X.

W ciemnym salonie Marceli i pani Vignola 
rozmawiali, siedząc blisko siebie przy otwartem 
oknie. Była godzina dziesiąta. Na jasnem niebie 
błyszczało słońce, rzucając łagodne promienie. 
Pani Vignola mówiła poważnie:

— Więc nawet w tym zapadłym kącie, zda­
ła od miast, wśród lasów, nie ma zupełnego 
spokoju.

— Ma pani nieszczęście. Nigdy mieszkańcy 
Ars nie byli niespokojni. Jeżeli mieli jakieś żą­
dania, zawsze przedkładali je z umiarkowaniem 
i grzecznością, z góry pewni, że uzyskają to, e co 
proszą. Niewiadomo doprawdy, skąd zawiał ten 
•wiatr burzliwy.

Pani Vignola odrzekła z uśmiechem:
— Musieli usłuchać złej rady. Ale to wszy 

stko jest niczem! Główna rzecz, aby pan nie 
był wystawiony na ich brutalność. Zadrżałam, 
gdy usłyszałam ich krzyki wczoraj wieczorem.

— Więc pani myśli o mnie trochę?
— Możesz się pan pytuć o to?____________

tów. Przyczyny tego apołacznago zjawiłka tkwią o 
wiels głębiej. Pozostają one w związku z licznymi 
ogólnymi warunkami naszego państwowego i socjal­
nego żyeia, a w pierwszym rzędzie z wadliwym n- 
strojem życia akademickiego. Te wady skonstatowała 
i wykryła jnż dwa la ta  temu powitana na rozkaz 
Waszej Css. Mości specjalna komisja, ale prace tej 
komisji nie zostały w praktyce tak  uwzględnione, jak 
się tego słusznie spodzie* aic. Publicznej opinji nie 
pozwolono omawiać i krytykować działalności tej ko­
misji. Cała ta  kweslja ugrzęzła w kancelarjach mini- 
sterstwa oświaty, gdzie nietylko nie zastosowano się 
do wielkodusznych poglądów Waszej Ces. Mości, ale 
poproatu pogrzebano je i schowano przed światłem 
dziennim. Miasto wypełnić, jak  najdokładniej, rozkaz 
Waszej Cis. Mości i wskrzesić silne zetknięcie się 
między wpływowymi profesorami Uniwersytetu, a stu ­
dentami, ministerstwo dymiąjonowało właśnie owych 
profetorów, którzy dzięki swemu znaczeniu i swym 
noraloym właściwośdor:, mogliby byli wywierać na 
studentów prawdziwie dobroczynny wpływ.

„Studenci, biorący udział w rozruchach, których 
można było uspokoić tylko środkami etycznej natury, 
zostali relegowani. Aby rozciągnąć większy dozór 
nad innymi studentami, wzmocniono policję uniwerey 
tecką. Tymczasowe zarządzenia z 29 stycznia 1899, 
na mocy których studenci, uznani za winnych, mieli 
być włączeni do pułków, zostały także i tym razem 
zaitósowane. Tego rodzaju środki stłumią ruch tylko 
na czas jakiś, przekonać nie potrafią nikogo. Prze­
ciwnie, gorętsze umysły studentów, owianych szlache­
tniejszymi porywami, zostaną wykolejone, nadzieje 
rodziców zniszczone, a słabsze z nich wyr^dzą się w 
niskie i chciwe kroatory. Całą jedną generację wy­
chować z pomocą takich środków, to zn-czy stwo­
rzyć i podtrzymywać ową przygniatającą atmosferę 
w życin społeczeństwa, która doprowadza na końcu 
do rozkładu i demoralizacji.

„Ta przygniatająca atmosfera daje się ncznć już 
nietylko młodzieży, ale i dojrzalszej generacji. Czy 
jest to normalny stan rzeczy, jeżeli w państwie ab- 
solutnim głos wiernych poddanych nie może nawet 
dosięgnąć stopni tronu swego władcy ? Y ^zak teraz 
samo tylko podpisania tej oto petycji nchodzl w o- 
czach wszystkich za akt szczególnej edwagi cywilnej. 
Podaani Waszej Ces. Mości mnszą postępować w jak  
najgłębszej tajemnicy, by mogli swemu cesarzowi lo­
jalnie i z godni śsią zakomunikować rozmaite potrze 
by indu, nie łę lą c  przytem jeszcze pewni, czy poli­
cja nie przejmie petycji i czy się dostanie cna do rąk 
Wc*zej Css. Mości. Wielu z tych, któr/y  sympaty­
zują z treścią tej petycji, wzbraniali się ją  podpi­
sać z obawy przed nleprzyjemnemi następstwami.

„Wśród takich stosunków każdemu człowiekowi, 
mającemu włesne przekonania i własny pogląd na 
świat, źjcie staje się uieznośnem, wszędzie rozszerza 
się pełna zwątpienia apatja, zapał dla publicznej 
działalności zamiera i we wszystkich sferach życia 
państwowego i socjalnego daje się ncznć dotkliwy 
brak ludzi, którzyby byli coś warci.

— A więc słuchaj, Aneto — mówił Marceli, 
całując jej ręce. — Dzisiaj nie pojmuję, jak mo­
głem znajdować radość w życiu, gdy pani nie 
znałem. Zdaje mi się, że żyję dopiero od mie­
siąca. Pogroziła mn paluszkiem, mówiąc:

— Wiem, że pan miałeś dużo miłosnych a- 
wantur. Nie próbuj pan zwodzić mnie, jak tyle 
innych, którym przysięgałeś miłość.

— Teraz dopiero cznję, że nigdy nie ko­
chałem.

— Ja  przeszłam wiele cierpień, ale to dla 
tego, że serce moje było obojętne i puste. Oba­
wiam się, że teraz cierpieć będę dla tego, że 
pokocham...

— Miej pani zaufanie do mnie. Zatrę w pa­
mięci pani wszystkie smutki przeszłości. Pani 
jest tak młoda i może mieć piękną przyszłość. 
Żałoba skończy się i pani będzie rozporządzać 
sobą, a jeśli mię pani upoważni do rozmówienia 
się z bratem...

Młoda kobieta spojrzała przelękniona.
— Z Cezarym ? Pan chciałbyś mu powie­

dzieć? Niech Bóg broni. Pan go nie zna. Stał­
by się w jednej chwili śmiertelnym wrogiem 
pana.

— A to dla czego?
— Smutno to pomyśleć, a jeszcze smutniej 

powiedzieć. Cezary nie ma majątkn, a ja  przez 
pana Yignolę jestem bogata. Gdybym się rozłą­
czyła z bratem, gdybym przestała być wolną, 
natenczas onby był bez środków. Jakże mu po­
zwolić pędzić życie kłopotliwe. Jest taki nie­
szczęśliwy, że nie może żyć odpowiednio do u- 
rodzenia swego! Pochodzimy bowiem z książę­
cej rodziny. Rodzina Briyiesca panowała w P a­
dwie. Ale nadeszła ruina i hr. Cezary posiada 
tylko żołd kapitana konnicy. Smutne położenie 
dla człowieka z jego charakterem. To też, gdy 
owdowiałam, oddałam mu admiuistrację mego 
majątku. On ma z tego korzyści, a ja  jestem 
zadowolona. Bo on jest dobry i kocham go

— Jaśli tak jest, niech mu pani odda, co do 
niej należy. Czy potrzebuję jej majątku ? I  ja  
lęde bogaty i gdybym chciał, jutro mógłbym

„Racz więc, Waaza Cei. Mość, zrobić wielkodu­
szny początek i w ten epoiób położyć koniec temu 
ciężkiemu położeniu. Zauf*j tylko, W aiza C*s. Mość, 
swoim poddanym, wstrzymaj 'represslja i pozwól opi- 
nji publicznej otworzyć usta i wypowiedzieć siumione 
dotąd zdanie.

„Niepokoje stndenckie ustaną same z siebie, stu ­
denci eami powrócą do swych stndjów, jeżeli tylko 
otaczające ich życie przestanie ich drażnić, jeżeli bę­
dą wiedzieli, że po ukończeniu stndjów uniwersyte­
ckich będą mogli dis debra swej ojczyzny działać 
czynnie, bez przymusu i skutecznie! “

Z KRAJU.
LW ÓW  20 czerwca.

Refleksje po procesach. — P. Bobrzyński i To w. Szew­
czenki. — Ruski teatr. — Z gnuchu sejmowego,
W  ostatnich trzech daiach pokończyły się proce­

sy, któro dla naszego życia publicznego mają g łę­
bsze znaczenie. Dwaj dtfraudauci, skazani na rok 
kryminału, jeden artysta te itru  pod zarzutem oszczer­
stwa otrzymał 10 dni aresztu, względnie ma zapła­
cić 100 koron grzywny.

Nowicki ze swoją defraudacją przypomniał jeszcze 
raz świata, że życie knajpisne i nieprawe amory nie­
mal. z regały pociągają za sobą konsekwencję jeszcze 
brzydszą, bo maczanie rąk w cudzych pieniądzach; 
czy to się nazywa sprzeniewierzeniem, czy kraizleżą, 
w każdym razie w rozlnźlieniu węzłów etyki i mo­
ralności jest to krok, niewątpliwie prowadzący w naj­
głębsze sf«ry upadku. —  I  po takim roku więzienia, 
choć to był człowJek pełen skruchy i wstydu za swój 
czyn, przecież z atmosfery kaziennej nie wyjdzie on 
silniejszym, czystszym, dla ipołiczeństwa użytoezniej- 
szym ; będzie sobie ciężarem, zgryzotą dla najbliż­
szych ; plama taka zdobywa dożywocie, uporczywie 
upomina się o swoje prawa, depcąc prawa człowiecza 
tego, który ją , tę dożywotniczkę dźwiga. Straszne to 
i smutne.

The mes, skazany równiiż na rok więziania, ani 
eię nie przyznał do winy, ani nie objawił skruchy, 
ani nie przyjął wyrokn. Nie jest jednak jeszcze zam­
kniętą kwestja całej tej olbrzymiej a skandalicznej 
h istorji; może trybunał apelacyjny będzie innego zda­
nia, niż sąd pisrrszej instancji i decyzję odroczy aż 
do czasu, gdy nkonzą się procesy i samej „Uajiu i 
owego świętoszka, barona Ealbermattena, który kła­
mie, jakoby za nim stało całe duchowieństwo i który 
ma czelność frywarczenia błogosławieństwem papies 
kiem w celach zysku. Nie zmienia to jednak rzeczy 
w zasadzie; rozprawa karna przeciw Thm enowi wy­
kazała, że ów baron ot icza) się . ludźmi dlań jak naj­
wygodniejszymi i siebie zupełnie godnymi. Thnmen, 
Bielecki, Drezińaki, Homma, Pinkas, K ielnel i kto 
ich tam spamięta, same to postacie wysoce... orygi­
nalne. I  ból serdeczny serce ściska, gdy się pomyśli, 
ź) w katolickiem społeczeństwie mogą swe brzydkie 
rzemiosło oprawiać tacy handlarze katolicyzmu. Stąd

oddać wszystko i więcej z tego, cobyś pani po­
święciła, aby być moją...

Zdawała się być zdziwiona, jej piękne oczy 
ożywiły się.

— Wytłomacz pan. jakim sposobem?
On, zachwycony, nie powziął żadnego podej­

rzenia. Widział tylko prześliczną buzię i łago­
dne, pytające spojrzenie.

— Posiadam przemysłową tajemnicę, która 
może wstrząsnąć warunkami ekonomicznemi pra­
cy w kopalniach. Dochód, zapewniony stąd, nie 
będzie należał do mnie w całości, ale będę miał 
swoją część. A ta część sama już będzie olbrzy­
mia. Nie można nic zrobić bezemnie. Ja  jedyny 
znam procedurę wyrabiania... Jedno z towarzystw 
wyeksploatuje patent tego wynalazku, a to jest 
majątek, słuchaj Aneto, majątek ogromny, na­
tychmiastowy, piorunujący.

— O ! mów pau, mów drogi przyjaciela !
— Pani jesteś pierwszą osobą, której powie­

działem tak wiele. Ale czy mogę przed panią 
taić cośkolwiek? Gdybyś pani zażądała mego 
honorn, oddałbym ci go... Zresztą, czego się o- 
bawiać z twej stiony? Jesteś pani dobra, pro­
sta i bezinteresowna. Tak jest, jestem posiada­
czem tajemnicy, pełnej sławy i potęgi. Sława 
będzie dla wynalazcy, a ja będę szczęśliwy, że 
się przyczyniłem do tego, by go uczynić sła­
wnym. Do tych, którzy zorganizowali i zrobili 
praktycznem jego dzieło, należeć będzie nieobli- 
czona potęga finansowa.

Pani Vignola przerwała:
— Ale gdyby pana spotkało jakieś nieszczę­

ście, gdyby w tym zamęcie, jaki panuje w fa­
bryce, rzucono się na pana, cóżby się stało z 
wynalazkiem. Nieostrożny l-'Ź pewnością pan nie 
pomyślał o zabezpieczeniu swej drogocennej ta­
jemnicy ta1-, samo, jak snego drogiego życia.

Mówiąc tj, przybrała wyraz przelękniony. 
Zbliżyła sięĄio niego tak, że czuł jej gorący 
oddech. Patf^ąc namiętnie w oczy Marcelego, 
pieściła włosy jego swą ręką.

(6 iąg dalszy nastąpi.)
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gorzko opłacona nauka, te  duchowieństwo silnia wspar- 
te  przez całą uczciwą npołeczność Świecką, > a  ogro­
mną pracę przed sobą, aby faryzeuszów wyrzucać z 
przedsionka kolctoła.

P. Bobrzyński atanowczo ustępuje z wieeprezy- 
dentury w krajowej Eadzie szkolnej. Gotują się na 
jego potegnanie owacje, bankiety, jeden z fotogra­
fów robi zdjęcia członków Bady szkolnej w formacie 
gabinetowym, państwowa izkoła przemysłowa pracuje 
nad ozdobną kasetką na te fotografje, jednem sło­
wem p. Bobrzyńaki cofnął . rój zamiar eofnięeia re­
zygnacji. Dzisiąj w „Gazecie lwowskiej“ tłomaczy się 
p. Bobrzyńaki, te  malwersacja w funduszu wy da w ■ 
nictwa ruskich kaiątck szkolnych była tylko przy­
padkową rzeczą, a fundusz stał pod bezpośrednią kon­
trolą i zarządem ministaratwa oświaty, ono więc dy­
sponowało zyskami. Rzeczywiście, te  w Galicji i to 
jest praktykowane, i t  centralne władze, oprócz bez­
pośrednich podatków, jeszcze na inne, przerozmaite 
sposoby zabierają grosz z naszego kraju, a w tym 
wypadku to, co biedni rodzice płacą niepotrzebnie 
więcej za ksiątki dla swych diieci. Lwowskie ruskie 
Towarzystwo naukowe im. Szewczenki, poczyniło sta ­
rania o powierzenie mu wydawnictwa ruskich kslątek 
szkolnych, tej dojnej krowy władz wiedeńskich. Nasi 
nejmowi nosłowie powinni na to zwróc:'ć uwagę, za­
jąć w Sejmie właściwe w tej sprawie stanowisko, 
ażeby ustało na tern polu wysysanie naszych zato- 
bów mateijalnych na rzecz nieznanych, ogólno-nu- 
strjackich celów.

Od paru dni bawi we Lwowie znowu rnski teatr, 
zostający pod patronatem Towarzysta „Buskiej Besi- 
dy“ . Obecny dyrektor teatiu , dr Hryniewiecki z koń­
cem lata  ustępuje ze swego posterunku. E to go obej­
mie, dziś jeszcze nie wiadomo. Teatr od czasu zeszło­
rocznej swej u nas gościny, nie stracił nic na swej 
war!ości, ale i nie zmężniał; o to jednak trudno 
wśród nieustannej gorączki wędrownej. Od zeszłej 
jesieni do czerwca przewędrował ten teatr Galicję 
wschodnią i Bukowinę, był nawet i w Galicji zacho- 
dnioj, i wszędzie powodziło mu się nieźle. Najgorzej 
było wśród bukowińsko-ruskich Europejczyków, którzy 
woleli szwubską podkasaną muzę w tingl • tanglach, 
niż artystyczną zabawę, podaną w rodzinnym języku. 
Strupieszeje „zielona Bakowiaa".

W  gmachu sejmowym jakaś dobra atmosfera. W y­
brańcy aaroau nie kłócą się, nie podstawiają nogi 
jeden drugiemu, nie mówią do kolegów jak  do żywe­
go inwentarza, a przez wczoraj i dziś — zwłaszcza 
dziś, bo mamy dzień ulewny, doskonały do pracy 
umysłowej —  prace w komisjach były bardzo oży­
wione. Debatowano też, dopóki sejm mógłby utrzy­
mać się przy potrzebnym komplecie; mówiono o 12-tym 
lipca, ale istnieje poważne przypuszczenie, że sssja 
zostanie już 7 lipca zamknięta. (rs .)

ZE ŚWIATA.
Nowy p a try a rch a  ek u m en iczn y .

Patryarchat ekumeniczny (powazeclmy) w Kon­
stantynopolu posiada znaczenie nieiylko religijne, lecz 
i polityczne. Jest on uprawnionym przedstawicielem 
ludności gnckiej w Turcji wobec sułtana i Wysokiej 
Porly. Turcy, niszczą" cesarstwo Bizantyńskie po za­
borze Konstantynopola, zestawili Grekom samorząd w 
zakresia kościilnym, samorząd, który siłą faktów i 
natury swej zaznaczył się również w dziedzinie poli­
tycznej.

Kościół grecki w dzisiejszem państwie tureckiem 
noai miano anatolijskiego w odróżnieniu od .kościoła 
w króleatwie greckiem. Ten drugi Zowie się heltńskim; 
uzyskał samodzielność w roku 1833. Od roku 1872 
jest samodzielnym kościół bułgarski, którego głowa 
nosi tytuł izarchy. W  1878 r. kościół serbski i ko­
ściół rumuński wyzwoliły się z pod zależności od pa- 
tryarehatu w Konstantynopolu.

W  kościele anatolijshim istnieją patryarchaty w 
Konstantynopolu, Autyocbji, Jerozolimie i Aleksaadrji. 
Formalnie, na papierza, jeden patryarcha w Konstan­
tynopolu panuje nad trzema towarzyszami. Należy do 
niego 75 arcybiskupów i 26 biskupów. Patryarcha 
alehiandryjski jest przełożonym trzech arcybiskupów; 
antyocheński trzynastu, jerozolimski dziesięciu.

W patryarchacie konstantynopolitańskim znajduje 
eię 77 klasztorów. Patryarcha pobiera 5.000 fantów 
rocznej pensji (około 30.000 rubli); na tę sumę skła­
dają aię wierni w stolicy (1.300 fantów tsreckieb) 
i arcybiskupi (3.700 fantów). Biskupi i arcybiskupi 
uposażeni średnio; duchowieństwo parafialne bardzo 
nizko.

U boku patryarchy ekumenicznego stoi synod, 
złożony z 12 metropolitów. Ów synod jest właściwą 
władzą zwierzchniczą kościoła anatolijskiego. Władzę 
mu podległą tworzy- rada mieszana (Ifikton Symbu- 
ljon), złożona z 24 metropolltów-członków synodu i 8 
członków świeckich. Do tej rady nsieży kierownictwo 
szkół, zakładów dobroc7ynnych, szpitali i t. d.

Joachim III ., którego teraz wybrano patijarchą 
eknLemcznym, jnż stał na czele Kościoła anatolij­
skiego od p tźd z itn ik a  1878 r. do początku 1884 r. 
Dowiódł wówczas energji i głębszego zmysłu polity­
cznego. Musiał wtedy ustąpić, ponieważ niezłomnie 
bronił pewnych przywilejów cywilnych i politycznych,

z jakich korzystali ku coraz większemu niezadowole­
nia Wysokiej Porty poddani tureccy, należący do 
Kościoła anatolijskiego. Jego dymisja wyrządzi’*, pa- 
trjarchatcwi szkodę niepowetowaną.

Joachim III. bowiem, choć Grek z urodzenia, 
sprzeciwiał eię nźywanin Kościoła, zwanego greckim, 
do wynaradawiania narodowości słowiańskich. W  taj 
właśaie dążności pani elit ńikiej dopatrywał się źródła 
fsktu, dlaczego Bułgarzy, Serbowie, Romanowie po­
tworzyli kościoły narodowe, uszczuplając znaczenie 
patijarchatu. Zrozumiał, że patrjarckat tjlko  wtedy 
znewu zacznie nzyskiwać w iły wy, jeżeli będzie na­
prawdę ekumenicznym czyli powszechnym. A że obe­
cnie leży również i w interesie Turrji, aby z pomo­
cą patrjarchatu mogła wywierać wpływ aa ludy i 
szczepy obrządku wchodniego, przeto łatwo zrozumieć 
czemu Wyacki- Porta przystała teraz na wybór czło­
wieka, którego sama 1884 roku obaliła.

T e le g r a f  bez d ru ta .

Kilkakrotnie podawaliśmy już wiadomość o tele­
grafia bez drutu, pomysłu inżyniera włoskiego, Mar­
coniego. Jak  wiadomo, zasada telegrifu polega na 
przesyłaniu fal elektrycznych, t. j. fal Herza, za 
pomocą jednego przyrządu i chwytaniu ich prsez od­
bieracz, umieszczony w pewnej, nawet bardzo zna­
cznej odległości.

Telegraf znalazł już zastosowanie w marynarce 
włoskiej, a niedawno ks. Monaco z pełnego morza 
wyałał dwie depesze do prezydenta Loubeta i ceea- 
rza Wilhelma. Jednakże telegraf bez drutu nie wy­
powiedział jeszcze ostatniego słowa. Ediaon pracuje 
nad jego udoskonaleniem, a jednocześnie i wynalazcy 
włoscy nie zaniedbają pomysłu swego rodaka.

Oto niedawno nczony elektrotechnik włoski, Emil 
Guarinł, skontruował przyrząd odbieracz (nazwany 
przez niego przyrządem powtarzającym „repetitore"), 
który podnosi znacznie czułość telegrafa bez drutu. 
Zasadą nowego przyrządu jest spostrzeżona jeszcze 
w 1885 r. przez Calzechiego-Onestiego, wrażliwość 
niektórych kombinacyj metalicznych na prądy prze- 
rywane. Włssuość tę metali wyzyskał Gnarini w swo­
im przyrządzie i zastosował do telegrafa bez druta.

Przyrząd został wypróbowany niedawno w Bel­
gii, gdzie wydał względnie pomyślne rezultaty. P ie r­
wotnie zamierzał Gnarini ustanowić bezpośrednią ko­
munikację telegraficzną pomiędzy Brukselą, a Antwer- 
pją. W tym etlu ustawiony zcstał przyrząd na ko­
lumnie kongresowej w Brukseli, podczas, gdy odbie­
racz umieszczono na wirży katedry antwerpskiej. Od­
ległość tych dwóch punktów w lisji prostej wynosi 
43 kilcmetry. Nicsttty, doświadczenie nie wydsło bez- 
wrględaie dibrycn rezultatów. Z 50 sygnałów, wy­
słanych z Be’gji, tylko dwa odcyfrowano dokładnie, 
resity n!a zdołano ściśle odczytać.

Wynalazca w następnych próbach skrócił odle­
głość do 20 kilometrów i ustawił odbieracz na wie­
ży kościoła S. Bombaut w Malnie. Tym razem przy­
rząd dział*! doskonale i wszystkie depesze zostały 
odebrane biz trudności. Gnarini ma nadzieję, że po 
udoskonalenia przyrządu uda mu się przedłużyć dy­
stans do 40 kilometrów, a nawet dalej.

Już też wynalazcy rozmyślają nad zastosowaniem 
systemu Marconiego do telefonji, co zresztą jest rze- 
czą daleko trudniejszą.

Awans urzędników To w. wzaj. ubezp. W etacie ukwa- 
lifikowanjch urzędników awansowali: do rangi V Stin.
Wejdą w Przemyślu do VI Adolf Nowak i Stan. Mora- 
wetz w Krakowie; do VII Gołkowski i Rog wski w Kra­
kowie; do V III Tet fil Plutyński, Tad. Rzącn, Eug. Skar- 
biński w Krakowie i Jan Filipkiewicz w Czerniowcach; 
do rangi IX  Karol Pollak w Krakowie, Stan. Tyczyński 
i J. Truskolaski w Rzeszowie, Franc. Link i Józ. Kle­
mensiewicz we Lwowie, Erazm Misiński w Tarnopolu, 
Jan Chmielewski w Stanisławowie; do rangi X Stan. Słu- 
żewski, Miecysł. Bażan, Józ. Staśko, Tom Brzechfta, Tad. 
Pająk. Franc. Teczenka, Kaz. Ożegalski w Krakowie, 
Józ. Włosycki, Edward Kukawski i Stef. Retarski we 
Lwowie i Edward Hawelka w Bernie. W etacie urzędni­
ków manipulacyjnych awansowali: do rang' V III Edward 
Żuliński Kraków; Boi. Olszewski i Rom.n Biliński Lwów; 
do rangi IX Zdzisław Elterlein, Józef Jarzębecki i Adam 
Świderski w Krakowie; Tad. Łszarewicz w Rzeszowie, 
Leon Janiczek we Lwowie, Rud. To r aszek w Bernie, do 
rangi X Wincenty Sułkowski, Zygm. Dełkowski, Żuław­
ski i Aug. Borkowski w Rzeszowie, Nadwodzki w Stani­
sławowie, Erazm Hoszowski w Cterniowcach, Leon Lei- 
cher w Bernie; do rang1 XI W. Szymański, R. Siczek, 
Kaz, Łabęcki, Muzalik, Hieronim Zaleski i Jan Zieliński 
w Krakowie. Józ. Szambek i Stan. Radzicki w Rzeszowie, 
Z. Gałdyński i Fr. Statowski w Stanisławowie.

Z Dyrekcji koleji państwowych. LiDja kolejowa Sattledt- 
Griinan-Welskich kolei lokalnych ze stacjami, względnie 
przystankami i ładowniami Voitsdorf, Pettenbac,h Stein- 
bachbriicke, Yiehtwang, ScharnsteiD, Miihldorf, Griinau, 
Maidorf, Grossendorf, Moos, Heiligenleitheo, Kohlmuhle
i Traaenbichl została oddana do publicznego użytku. Przy- 
tenbzostały otwarte stacje :aVoitdorf, Pettenbach, Ste nbach- 
briic ke, Vichtwarg; Seharnstein; Miihldorf i Griinau dla 
ogólnego ruchn, przystanki osobowe i ładownie Grossen­
dorf i Traaenbichl dla ruchu oiobowego, pakunkowego 
i towarowego w ładugach całowozowych, a przystanki 
osobowe Maidorf, Moos, Heiligenleithen i Kohlmohle dla 
ruchu osobowego i paki nkowego.

Kenkursy rozpisują: Prezydjnm namiestnictwa na po­
sadę jednego starszego komisarza i jednsgo komisarza 
dla dyrekcji polieji w Krakowie; termin do 15 lipca. — 
Rektorat szkoły politechnicznej we Lwowie na posadę a- 
systenta przy katedrze kudownictwa lądowego za wyna­
grodzeniem 1400 k.; termin do 10 lipea.

KRONIKA.
Kaieedarz keśelelny. Dziś, w piątek Alojzego Gonzagi, 

wyznawcy; w sabitę Paulina biskupa, wyznawcy i Kon- 
sorcjl; w niedzielę Najśw. Marji Pannó Nieustającej po­
mocy, Wardy, panny.

Kalendarz myśliwski Od 15 czerwca wolno polować na: 
rogacze (samce sarn), oraz na ptactwo wodne. Dziki i li­
sy należy tępić.

Przez cały rok nie wolno polować i należy ochraniać: 
tanie, sarny [kozy], cielęta i spiczaki, tudzież samice 
głuszców i cietrzewi.

Kalendarz rybacki. W  czerwcu wolno łowić: bolenia,, 
lipienia, głowacicę, świnkę, sandacza, pstrąga i łososia 
oraz raka samca.

Kalendarz astranamlozny Wschód słońca rozpoczął <be 
dziś o godzinie 3 minut 32, zachód przypada o godz. 7 
minut 51, długość dnia godzin 16 minnt 19.

Zmiana lunacji: Pierwsza kwadra przypada dnia 23 o 
godz 9 minut 69 wieczorem.

Stan powietrza. Dnia 21-go czerwca o godzinie 7 rano 
barometr 739 5, termometr +  J2-8 wilgotność 92 . wiatr 
zachodni. Zachmurzenie 10

Repertuar Teatru Miejskiego.
W  sobetę 22 b. m.: „Uriel Acosta“ tragedja w 5 akt. 

Ksrola Gutzkowa
W  niedzielę, 23 b. m.: „Pan Pasek11, historja szlache­

cka w 5 akt. Adama Bełcikowskiego.

K a p u jc ie  ty lk o  a  Chrześciam  !

* Kradzież w  przedsiębiorstwie tram wajowen.
Od wczoraj krążą po mieście pogłoski, że kasjer 
przedsiębiorstwa tramwajowego znikł od kilku dni, 
zabrawszy z sobą klacze od kasy. Podobno Kiano 
już przystąpić do gwałtownego otwarcia kusy dla 
zbadania jej zawartości. Rezultat nie jest jeszcze 
znany.

Dowiadujemy eię w tej sprawie, co naetępuje: 
Kasjer Neuiser znikł w środę. Dyrektor Mnaul bawi 
obecnie w Karlsbadzie, dokąd wyjechał z 10 dni temu.
0  nieobecności kasjera telegri fowano natychmiast do 
p. Musiila do Karlsbadu, oraz do centralnego zarządu 
w Norymberdze. Wysokość sumy, którą Neusser mógł 
ewentualnie zdtfrsudować, nie może być wielka, gdyż 
wpływ z całego tygodnia lokowany bywa co sobotę 
w Kanie oszczędności i tej soboty, tak jak  zawsze* 
ulokowany tam został.

Neuiser mógł zatem co najwyżej zabrać ze sobą 
wpływ dzienny z niedzieli, poniedziałku i wtorku, a
1 to niecały, ponieważ worków, w których eię mie­
szczą drobne, zapewne nie zabierał. Cała d iffiudacji, 
je s t nadzieje, ograniczy aię do dwóch lob trzech ty­
sięcy koron. Duplikat kluczy dopiero dziś wydostano 
i otwarcie kasy nastąpi dopiero dzisiąj o godz. 3 po­
południu. Wszelkie potwora* zatem wersie, obiega­
jące po mieście, są najzupełniej bezpodstawne.

* Z Akademji umiejętności. Na konkurs ks. 
Adama Jakubowskiego: „O hodowli drzew i krze­
wów owocowych w Ogródkach małych gospodarstw", 
nadesłano do Akademji 6 prac, a mianowicie: „Krót­
ko a treściwie", „Poraj", „Jutrzenka", „Cum Deo", 
„A a" i pracę p. Kwiatkowskiego z Poznańskiego 
(bez godła). Nagrodę pierwszą, w kwocie 900 koron, 
przyznano pracy pod godłem „A a", autorem pracy 
p. Józtf Piotr Brzeziński, inspektor pola doświad­
czalnego Uaiw. Jagiell. w Prądnika Czerwonym; na­
grodę drngą, w kwocie 500 koron, pracy pod go­
dłom „Cum Deo", autorem p. Józef Froń, nauczyciel 
w krajowej niższej szkole rolniczej w Suchodole pod 
Krosnem. Autorowie innych prac zechcą podać km - 
celarji Akademji swój dokładny adres, pod którym 
możnaby K  zwrócić pracę. Uprasza s 'ę  wszystkie 
pisma polski* o powtórzenie tej notatki.

* Anna Jagiellonka w  XX. wieku. Od p. Stani­
sława Jacbimowicza, artysty malarza, który upiększa 
kościół w Trzebini, dowiadujemy się, że temi dniami 
był świadkiem ślubu Anny Jagiellonki, córki pana 
Jagiełły, gospodarza z okolicy.

* Centy i półcenty. „Wiener Zeitung" ogłasza 
rozporządzenie ministerstwa skarbu, mocą którego 
termin wykupna centów i półcentów po połowie no­
minalnej wartości zost, ,1 przedłużony aż do odwołani) ,.

* Z Gwiazdy otrzymujemy następnjące pismo : 
Wskutek śmierci ks. Tadeusza Chromeckiego, 10 le­
tniego kapelana stowarzyszenia „Gwiazda", odbyło 
eię nadzwyczajne posiedzenie wydziału. Prezes Jan 
Sas Znbrzycki w wzniosłych słowach przypomniał za­
sługi ks. Chromeckiego około dobra Stowarzyszenia, 
wyraził głęboki a szczery żal nad utratą tak zacne­
go, cichego, pracowitego a prawego kapłana Polaka. 
Zebrani jednomyślnem powstaniem uczcili zasiągi 
zmarłego, a cichem westchnieniem do Boga poże­
gnali swego kapelana.

* Wycieczka do Krakowa. Ruchliwy i energi­
czny wydział towarzystwa Czytelni kolejowej i wza­
jemnej pomocy fankcjonarjuszów kolei we Lwowie, 
urządza dla swych członków i ich rodzin zbiorową 
wycieczkę do Krakowa w dniach 29 i 30 b. m. 
Uczestnicy wycieczki, która zapowiada eię okazale, 
przybędą do Krakowa osobnym pociągiem z własną 
oikiestrą i zwiedzą pamiątki niszego miasta. P u i-  
ktam kulminacyjnym ma być zaoawa ogrodowa, któ­
ra  się odbędzie w miejskim parku dra Jcrdsns z n-
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działem oikiestry lłłowtkiej i krakowskiej „H .rsio 
nji". Szczegóły programu przyjęcia lwowskich gości 
ogłoszone będą bezpośrednio przed ich przybyciem. 
W  zabawie ogrodowej w parku dra Jordana wezmą 
udział również członkowie czytelń kolejowych w K ra­
kowie i  Podgórzu z rędzinami. Dzień 29 czerwca 
słniznie nazwać będziemy mogli świętem kolejarzy, 
w których zabawie i godnem przyjęciu wezmą zape­
wne chętnie udział szerokie sfery naszago miasta, 
zwłaszcza, te  wprost z zabawy w parka Jordana 
będą megll ciekawi udać się do cyrku Barauma.

* Konsulat brazylijski, jak donosi „Gazeta han­
dlowo-geograficzna", powjtać ma wkrótce we Lwowie.

* W okręgu krakowskiej dyrekcji kolejowej 
podjęty będzie szereg robót, kosztem 2 i pół miljona 
koron ; mianowicie rozszerzenie dworców w Wieliczce, 
Skawinie i i., magazynów frachtowych w Elearowie 
i Tarnowie, nadto budowa stratnie i zamknięć prze­
jazdowych.

* Wianki. W  uzupełnienia programu donosi ko­
mitet, te  ty  wy obraz będzie nłotony i wykonany 
przez zaanego artystę malarza Krj. S. Wolskiego.

* „Los von Rom!" w  lwowskiej szkole ewan­
gelickiej. Lwo s i i  nasz korespondent (rs.) donosi nam : 
We Lwowie istnieje szkoła ewangelicka, do którsj 
uczęszcza wiele dzieci katolickich, a którą gmina m. 
Lwowa od szeregu lat subwencjonuje, mimo energicz­
nych protestów znacznej części Eady miejskiej. Owót 
w przeddzień Botego Ciała nauczyciel IV klasy tej 
szkoły oznajmił dzieciom, te  nazajutrz na naukę „die 
Nichtkstoliken mihsen kommen, die Katoliken sollen 
kommen". Wywołało to konsternację wśród katolickich 
rodziców ddatwy tej klasy; nie wiedziano, co począć 
w takiej sprawie, gdyt z jednej strony chodziło o to, 
by dziatwa mogła nczestniczyć w procesji Botego 
Ciała, a z drugiej o to, by nie pobudzać dziatwy do 
nieizanowaaia zarządzeń nauczyciela. U pewnej części 
rodziców tea ostatni wzgląd przeważył i oto w dzień 
Botego Ciała w IV klasie szkoły ewangelickiej pię­
cioro dzieci katolickich uczestniczyło w nance od go­
dziny ósmsj do jedenastej. Dodać trzeba, te  to schó- 
■srerowskie zarządzenie nauczyciela było wiadomem 
dyrektorowi szkoły ewangelickiej.

Sprawę tę poruszył na czwartkowem posiedzenia 
lwowskiej Rady miejskiej ks. kanonik Stopczyński. 
Prezydent miasta polecił natychmiast inspektorowi 
miejcowej E  dy szkolnej okręgowej sprawę tę zbadać, 
a na wniosek prtf, Dzicślewskiego wynik ma być 
podany do wiadomości Bady.

* W yszło szydło z worka. Krakowski kore­
spondent „Osz. W arsr.", donosząc o święto uchwa 
lonych inwestycjach miejskich, kończy, jak następu- 
j s :  „Za energiczną inicjatywą wiceprezydenta prof. 
dra Janusza Leo, roboty programowe natychmiast 
rozpoczęto zostaną, a przez to dana będzie i biednej 
ludności, tyjącej w opłakanych stosunkach, możność 
zarobku. Na sympatyczną postać młodego, a ju t  b a r­
dzo zasłutonego wiceprezydenta dra Leo, zwrócone 
są oczy całego miasta i społeczeństwa. Człowiek to 
prawdziwej nanki, wiedzy i zdrowego debrze zrozu­
mianego postępn. Energja i gorliwość dra Leo tern 
jaskrawiej i dodatniej odbija przy nieudolności, cia­
snocie pojęć i brakn wszelkiej rntyny i umiejętni Ś3i 
administracyjnej dotychczasowego prezydenta miasta 
księgarza Friedle!na(?l). To te t nie nlega najmniej­
szej kwestji, te  po n.edołężrych a kończących się 
rządach p. Friedleina, na fotelu prezydenta zasiądzie 
prof. dr L io“.

* Wyścigi konne w  Krakowie. Sekretarjat To­
warzystwa wyścigów konnych zawiadamia, te  p. 
Florjan Goodam, odlewacz w f. bryce żelaza p. Zie­
leniewskiego w Krakowie, jako posiadacz losn nr 
813, wygrał konia wyścigowego, zwycięzeę z losowa 
nia w dnia 19 b. m. na torze krakowskim.

* W yb ory da Sejmu, jak  zapewnia „Knrjer 
lwowski", te  wis o tern ze sirony dobrze poinformo­
wanej, odbędą się w terminie : 15 września z knrji 
gmin, 18 go września z knrji miast, 2 0 g o  września 
z Izb hsndlowych, a 23 go września z większych 
posiadłości.

Sejm zostanie rozwiązany stanowcza 15 llpca. 
A rozpisanie wyborów nastąpi w takim terminie, aby 
prawybory wypadły na połowę sierpnia.

* Krakowska pielgrzymka do Częstochowy w 
czasie jabileaszowym, wyruszy dnia 23 lipoa z ko­
ścioła św. Florjana po odprawionem nabożeństwie. 
Celem uniknięcia wszelkiej nieprzyjemności na g ra­
nicy, chcący wziąć udział w tej pielgrzymce, muszą 
się zaopatrzyć w paszporty przez konsola rosyjskiego 
aawizowane we Lwowie. Bliższe szczegóły doniosą 
afisze.

* Strzelanie królewskie do knra odbywa się na 
strzelnicy codziennie sż do niedzieli i zakończone bę­
dzie strąceniem ostatniego szczątka. Dotychczas strą­
cili : p. W . Fenz jedno skrzydło, a p. Splichal obie 
nogi knra. Dziś i jntro strzelanie będzie nieco oży­
wione. Ożywienie z każdą chwilą się potęgoje, a 
trofszmi będą dla strzelców różne części kurs, ozna­

cz. na d?tą i nazwiskami strzelców. Wczoraj z po­
wodu deszczu, był na strzelnicy spoczynek przymu­
sowy.

* Z Koła mieszczańskiego. W  dniu 21 b. m. 
odbędzie się zgromadzenie cechmistrzów wraz z człon- 
kami w Kole mieszczańskiem, w celn wysłuchania spra­
wozdania delegatów z wiecu lwowskiego, który od 
by) się w dain 16 i 17 b. m.

* Szkarlatyna panrja obecnie dość silaie w Kra­
kowie. Wieie dzieci zapadło na tę niebezpieczną i 
epidemiczną chorobę.

* Te a tr krakowski. W  sprawozdaniu z czyn­
ności departamentu I I  Wydziału krąj. za czas od 
15 lutego 1899 do końca grudnia 1900 — przedło­
żonego Sejmowi, csylamy co następuje: Otwarcie no 
wego test a we Lwowie oddziałało chwilowo bardzo 
niepomyślnie na stan teatrn krakowskiego, pociągnę­
ło bowiem za sobą ubytek kilkn pierwszorzędnych s ł 
i rozbiło doskonale złożoną esłeść, która była chlnbą 
sceny krakowskiej. Zanim zdołano zapełnić powstałe 
luki i zanim nowopozyskani rkt.row ie zdążyli dostroić 
się do harmonji z pozostałą ze znakomitych sił zło­
żoną resztą dawnego personalu, tak dobór sztuk jak 
i wykonacie, zdaniem komisji artystycznej, pozosta­
wiały niejedno do życzenia.

Mimo to jednak publiczność nie ustawała w swej 
życzliwości dla teatru. Dzięki tej przychylnej atmo­
sferze i staraniom dyrekcji zdołał teatr krakowski 
przebyć szczęściwie przesilenie, które zresztą trwało 
stosunkowo kiótko, bo jnż w drugiej połowie listopa­
da stwierdza komisji znaczne polepszenie, a ndatne 
ze wszech miar wprowadzenie na scenę „Faueta" 
w grndnin b. r. uważać można za dowód, że seena 
krakowska odzyskała swą dawną żywotność i zdol­
ność sprostania trudniejszym nawet zadaniom.

Bepertnar teatrn krakowskiego w ostatnim sezo­
n u  był wzorowym, co jest zasługą dyrekcji, ale 
i zaszczyt przynosi publiczności, która tak poważny 
repertu«r popierać chce i umie.

§ Czertkow, jak  donosi jeden z koresponden­
tów, dąży energicznie do założenia teatrn rosyjskie, 
go w Warszawie. Zachowanie się jednak jego budzi 
niszadowolenie wśród Eosjan warszawskich.

W  klubie rosyjskim, gdzie go zwyczajem rosyj­
skim, jako jenerał-gubernatora zaproszono na preze­
sa, miał dać członkom odpowiedź dość ostrą, co do­
tychczas ukrywano w tsjemułcy, ale co teraz stało 
się wiadomem. „Mam zwyczaj wstawać o 6 rano, a 
wy dopiero o 6 wracacie do domn... Ja  wam nie 
komparjon!" Odpowiedź zarazem wymijająca i dość 
niegrzeczna. W  klubie nie bywa, natomiast odwie- 
dzs arystokrację polską, jak  również i jego żona 
(mówiąc nawiasem, jest to z rodu żydówka berdyczow- 
ska, nazywa s'ę Rubinstein, miała być bardzo pię­
kną; jest to kobieta okazałs, jeździ po mieście z ad- 
jntantem Czertkows)

Wielka tn radość w „high l.fis" z powodn balu 
n hr. Augusta Potockiego, na którym był Czertkow, 
a także książę Borys Władimirowicz — w stroju 
polskiego żcłaierza — prawdziwa „alliance polono 
rm se 1"

W  binrze kontroli zakładów dobroczynnych w ar­
szawskich znaleziono wielkie nadużycia i nledokł*- 
daości rachunkowe. Kierownik kóntroli, Ziłów, sam 
jest podobno człowiek nczciwy, ale niedołężny i do­
puścił do nadążyć wśród urzędników. Czertkow na­
tychmiast dał mn dymisję i zażądał od Blblkowa, a- 
by ten mn wskazał na to miejsce, człowieka zdolne­
go i uczciwego. Prezydent m. Warszawy wskazał 
wśród urzędników magistrackich Zienkowskiego, za­
strzegając, że jest to katolik, ale jedyny, któremu 
można zanfać i który jest uzdolniony należyeie do 
tego stunowisks. Zienkowski zatem nagle z małego 
urzędnika (1.600 rubli sr.) wzrósł na głównego kon­
trolera instytncyj dobroczynnych (9.000 r. srD Tu 
więc Czertkow zaehowuł się w sposób przyzwoity.

Ale oto druga sprawa. Kiedy w roku przuszłym 
car był w Spalę, zażądał śpiewaków. Sprowadzono 
„Lutnię" kal ską, która podobno ma najlepsze głosy. 
Car był zadowolony i pochwalił lutnistów. Tymcza­
sem zarząd „Lutni* (przebywający w Warszawie), 
zwrócił się do „Lutni" kaliskiej z zapytaniem, na 
jakiej zasadzie członkowie jej opuścili swoje miasto, 
b tz upoważniania „Lutni* centralnej. IJstuwa bowiem 
daje „Lutni" warszawskiej jakby dyktaturę nad od­
działami prowincjonalnymi. Wezwanie to ministrowi 
spraw wewnętrznych zapachniało bantem; więc po­
stanowił „Lutnię" zamknąć —  i w tej mateiji zwró­
cił się do Biblkowa. Ale Biblkow zaznaczył, że „Lu­
tnia" uzyskała pochwałę cara i nznaną została nie­
jako za instytucję „błahonadiożną", że zatem nie 
wypadałoby jsj zamyksć. Sprawa toczyła się dłngo i 
dopiero niedawno minister nowe pytanie nadesłał do 
Czertkowa. Zapewniają, że Czertkow miał się wyra­
zić w ten sposób, jakoby zamknięcie „Lntni" nważał 
za pożądane.

§ Kto będzie carem ? Jak  już wiadomo z depesz, 
carowa r< syjska Aleksandra powiła czwartą z rzędu

córkę. W otec lego następcą tronu ros jakiego pozo­
staje i nadal jedyny brat cara wielki książę Michał, 
urodzony w r. 1878. Jest on bezżennym, a o jego 
zdrowiu obiegają niepomyślne wogóle wiadomości. —  
Gdyby car Mikołaj nie mógł djczekać się potomka 
męskiego, a j 'g o  brat Michał także zmarł bez pozo­
stawienia syna, w takim razie korona przeszłaby na 
najstarszego brata cara Aleksandra III ., wielkiego 
księcia Włodzimierz*. Wedłng atoli praw sukcesyj­
nych domn rosyjskiego, ustanowionych przez poprze­
dniego cara, dzieci tegoż wielkiego księcia z jego 
małżeństwa z księżniczką Marją Meklcnbursko szwe- 
ryńską, nie msją prawa do tronn z tego powoda, iż 
ich matka, wchodząc w związki małżeńskie z wielkim 
księciem nie wystąpiła z kościoła protestanckiego i 
nieprzyjęta wbrew przepisom prawosławia, a wskutek 
czego przez czas dłuższy wielki książę był nawet w 
n ie ła to  u swojego koronowanego brats,

Po w. księciu Włodzimierza najbliższy tronu jest 
jego brat w. książę Aleksy. Tenże zawarł przed laty 
morganatyczue małżeństwo, które car Aleksander I I  
nnieważnił osobnym nkaztm. W . książę rozszedł się 
z żoną, lecz nie wszedł w nowe związki małżeńskie. 
Drngi z rzędn brat w. księcia Włodzimierza, w. ks. 
Sergjusz, ożeniony jest z siostrą carowtj Aleksandry, 
ale małżeństwo to jest bezdzietne i jest rzeczą wy- 
klnczoną, aby miało być pobłogosławione potomstwem. 
Gdyby ustawa, wyklaczająca od tronn potomków 
w. ks. Włodzimierza, nie została zmieniona, w takim 
razie byłby dalszym następcą tronn w. ks. Paweł, 
najmłodszy brat w. ks. Włodzimierza, z którego mał­
żeństwa ze zmarłą w roku 1891 księżalczką Ale­
ksandrą, córką króla greckiego, żyje syn Dymitr, 
urodzony w r. 1891,

G a b r y e l a k i  (K rzysztsfo ry, Kraków) sprze­
daje fortepiany najznakomitszej w Austrji fabryki 
P e trof z mechaniką angielską po 500 —  wiedeńską
po 300 złr.

Kursy walut.
K o r

płacą
o n y

iądą ią

Ruble papierowe . . . . 253 25 254
Marki niemieckie • • • 117 20 117 85
Franki papierowe . . . . 95 10 95 75
20-to frankówki w złocie 19 05 19 15

Niemiec brandmistrzem,
(Posiedzenie krakowskiej Rady miasta z 20-go czerwca 

1901 roku.)

Wczoraj się pokazało, iż pan wiceprezydent Leo, 
przemawiając na przedostatniem inweitycyjnem po­
siedzeniu Rady za pohopnie odsądził swoich kolegów 
od chęci do pracy.

Zdaniem p. wiceprezydenta nie należało jnż się 
spodziewać zebrania kompletu Rady przed ferjami. 
Tern motywował p. Leo konieczny pi śpiech w uchwa­
lania na łeb na szyję różiych reklamowych przęd­
ło żeń.

Tymczasem wczoraj pokazało się, że proroctwa 
konserwatywnej K asiaidry  były nieco za pessymisty- 
czne. Komplet Rady był na miejsca i to usposobiony 
wprost idealnie. Pp. radcy w wolnych chwilach od 
rozaów prywatnych słuchali nawet od czasn do esa- 
sn tego, co mówił dotyczący referent i podnosili w 
milczeniu ręce do wotowania. Głosu nikt prawie nie 
zabierał. Jedenaście punktów porządku dziennego u- 
chwalono w mgnienia oka.

Posiedzenie tsjne musiało się również odznaczać 
zachwycającą zgodnością, skoro na 32 glosujących 
28 głosami n a d a n o  p o s a d ę  b r a n d m i s t r z a  
N i e m c o w i ,  p. Fiedlerowi. Nie ubliżając wcale e- 
wentualnym kwalifikacjom nowego brandmistrza, któ- 
remi może przy sposobności będziemy [się mogli za­
jąć, nie możemy wszakże watrzymać się od pogratu­
lowania Radzie dobrze zrozumianego patijotyzmn. Po 
subwencji na niemieckie szkoły —  Niemiec — brand- 
m istrzl Niemiecki Schnlverein i Ostmarkenvereia po­
winny naszą reprezentację gminną uczcić zbiorowym 
adresem dziękczynnym.

Należy dodać, iż pp. radcy w dobrze zrozumia­
nym własnym interesie zażądali głosowania kartkami...

Przebieg posiedzenia był następujący: Na wstępie 
p. prezydent Friedlein zawiadomił zebranych, iż o- 
trzymał wiadomość ze L*' \ w eprawie zmian, po­
trzebnych w statucie. Dz*ś uadejdzie zapewne sam 
s ta tn t; p. prezydent za_az zwoła komisję statutową, 
a na poniedziałek Radę w celn zajęcia się tą  sprawą.

Potem nchwalono dać 500 koron subwencji komi­
tetowi, urządzającemu „W ianki" w naszem mieście.

O d stą p ien ie  gru n tu  żydom .
Na wniosek sekcji ekonomicznej . odstąpiono ży-

Bieliznę męską białą i kolorową
Krawatr, BęVawiczki „Khiwa*4̂  
Łaski, Parasole, Kufry, Torby. ~

-'do
W Zdzisław Zdanowicz

Kraków, ulica Sławkowska I. 8. 1608

innych 
nadwornych fabryk.



Nr. 139 .G Ł O S N A R O D U . I dni* 21 Czerwca
dowskiej gminie wyznaniowej trzy kawałki gruntu 
Miejskiego jrzy  nllcy Daj wór. Pierwszy kawałek o 
powierzchni 70 stopni kwadratowych, położony przy 
■ykwie, dostali żydzi bezpłatnie pod warnnkiem 
otoczenia go drewnianym parkanem. Drngi, leżący 
obok starej bóżnicy, 160 stopni kw. wielki, oddano 
również bezpłatnie; gmina żydowska ma wszakże do 
17a rokn od odebrania go w posiadanie postawić na 
nim ozdobne szta hety, „odpowiadające charakterowi 
bóżnicy “ za zatwierdzeniem planów przez gainą. W 
razie niewybndowania sztachet grunt wraca do g a i  
ny m. Krakowa. Nadto niewolno żydom tego grantu 
zabudowywać. Trzeci wreszcie kawałek grunta, znaj­
dujący się przed starą bóżnicą, wielkości 293j |°, ma 
być oddany żydom bezpłatnie po wyrestaurowania 
przez nich starej bóżnicy T ; mczasem wydzierżawio 
no gminie żydiw;kiej ten grunt *a G-cio miesięcznem 
wypowiedzeniem na czas me igranie zcay. Czynsz wy­
nosi 1 koronę rocznie.

P om iar  K rak ow a .
Na wniosek sekcji pierwszej uchwalono co naatę- 

puje:
„Gmina miasta Krakowa zobowiązuje się przy­

czynić do kosztów nowego pomiarn m. Krakowa, jeśli 
pomiarem tym objęte zostaną także gminy przedmiej­
skie : Półwsie Zwierzyniec, Łobzów, Nowa Wieś Na­
rodowa, Czarna Wieś z Kawiorami, Krowodrza i Grze 
górzki, kwotą 19.000 koron, płatną z kasy miejskiej 
w oś m u  po sobie i astępujących ratach po 1.900 k. 
ro c n  e, z których pierwsza płatna będzie w roku roz­
poczęcia pomiarn. Zobow ąznje się dalej dostarczyć 
rządowi bezpłatnie przez czas trwania pomiarn po­
trzebnych do niego robotników pomocniczych, tndzież 
mateijałów do oznaczenia punktów trygonometrycznych 
i p Ogonowych, oraz lokalu ua pomieszczenie biura 
pomiarowego, złożonego z dwóch pokoi i przedpokoju, 
jednak bet opału, obsłagi i światła. W  zamian za te 
wszystkie świadczenia, których warte ść wynosi razem 
28 000 koron, żąda gmina m iasta: 1) aby rząd roz­
począł pomiar zaraz i dokonał w ciągu la t 5, 2) aby 
kartowanie, t. j. wykonanie graficzne pcmiarn, odbyło 
się w podziałce 1 :1 0 0 0 , 3) aby po wykonaniu map 
miasto otrzymało bezpłatnie pięć egzemplarzy litogra­
ficznej odbitki nowego plann, 4) aby operat pomia 
rowy z protokołem parcel był gminie ndzielony na 
dwa miesiące, celem wykonania kopi] miasta potrzeb­
nych*.

Rsfarent dyr. Wdowiszewski wyjaśnił, iż dokona­
nie pomiarn jest rzeczą z wieln względów potrzebną, 
a nawet konieczną. Na własną rękę dokonać go nie 
można, bo i koszta byłyby kilkskroć większe i wy­
konanie gorsze. Należy przeto przyjąć ofertę rządu, 
ho przez to oszczędzi się pieniędzy i kłopotn.

Przemawiali jeszcze rr. Rotter i Rothwein, który 
postawił rezolucję, aby w liczbie gmin podmiejskich, 
które mają być zmierzone, znalazł się i Prądnik Czer- 
wrony. Nadto p. prezydent Friedlein zauważył, iż 
ŁwÓw wydał na pomiar, robiony we własnym zarzą­
dzie, 50.0C0 złr. i pomiar okazał się całkiem do 
niczego.

Nowy pomiar katastralsy będzie wymagał zało­
żenia nowych ksiąg gruntowych. Z tego powodn sąd 
krajowy zażądał od Rady przyczynienia się do ko­
sztów kancelaryjnych, jakie z tej przyczyny narosną. 
Uchwalono dać odmowną odpowiedź

Reasumpcja uchwały dla wygody żydów.
Na wniosek sekcji I. uchwalono, żn Rada w czę­

ściowej reasnmpeji uchwały swej z 20 września 1900 r., 
zezwala na wypłatę Mojżeszowi 6  atwannowi i Adolf >wt 
Ehrlichowi esny kupna za posiadłość iwh. 2189 Dz. VI 
kontraktem kupna sprzedaży z 26 marca 1901 r. na wła 
aność gminy minuta Krakowa nabytej, pod warnnkiem, 
iż przy wypłacie zatrzymaną będzie z ceny knpna, 
tytułem kaucji, suma 2000 kor. na tak długo, dopóki 
Mojżesz Gntasann i Adolf Ehrlich nie wykonają cią­
żącego na nich na podstawie ust. I I I  pomienionego 
kentrektn zobowiązania, co da uwolnienia tej posia­
dłości od ciężarów hipotecznych.

Kredyt dodatkowy na lekarstwa dla ubogich.
Na wniosek sekcji V i I I  nchwalono, że na wy­

płatę nsleżjtości za lekarstwa, opatrunki i przyrządy 
chirurgiczne, wydane w I I  półrocan 1900 r- ubogim 
chorym, udziela się kredytu dodatkowego w kwoeie 
1010 kor. 58 hal. z działu nieprzewidzianych wy­
datków.

Zetatowanie szkół.
Rada miasta zgodziła na zetatowanie z dniem 

I  września 1901 r. osobC ;  X XI czteroklasowej szkoły 
męskiej, z klas paralćlnyoh szkoły I  św. 'Wojciecha 
utworzyć się mającej; szkoła będzie nmierzczona w 
budynku prywatnym przy ulicy Krupniczej 1. 8 ;  — 
równie2 zgodzono się na zetatowanie osobnej XXII 
-czteroklasowej szkoły żeńskiej, z klas paraleloych 
szkoły VI im. Czackiego utworzyć się mającej; zo- 
stanie ona nniązczona w ratnizn kazimierskim. Rada

zastrzegła sobie, te  prócz wydatków rzeczowych, wy­
nikających z art. 6 ustawy krajowej z dnia 24 kwie­
tnia 1894 r. Dz. n. kr. Nr 49, do żadnych innych 
świadczeń się nie zobowiązuje.

Dozór plantacyj.
Na wniosek komisji plantacyjnej, oraz sekcji II  

i I I I  nchwalcno etat osobowy słnżby plantacyjnej po 
więkizyć o jodnę posadę etatową dozorcy skwerów 
w ulicy Dietla z płacą roczną 600 ker., kwaterowem 
200 kor. i umundurowaniem, począwszy od dnia 1 
stycznia 1901 r. Równocześnie zniesiono niettatową 
posidę dozorey skwerów w ulicy Dietla z wynagro­
dzeniem dziennem, wynoszącem 732 k. rocznie.

W sprawie sprzedaży pośledniego mięsa.
Rada przeszła do porządku dziennego nad prośbą 

cecbn rztźników i masarzy o ninnięcie sprzedaży 
mięsa pośledniego dla uboższej ludności z placu św. 
Dacha i przeniesienie do jatek poddominikańskich, 
względnie o zupełne usnnięcie tej sprzedaży w obrę­
bie miasta Krakowa.

Szkoła Tadeusza Kościuszki.
Rada przyjęła do wiadomości, że Rada szkolna 

krajowa orzoczeniem z 12 sierpnia 1900 r. zorga­
nizowała w Krakowie 4 klasową szkołę pospolitą żeń­
ską XIX. Tej nowo zorganizowanej szkole XIX n a ­
dała Rada miejska nazwę szkoły iwienia Tadiutza 
Kościuszki.

Wynagrodzenie dla nauczycielek.
Na pokrycie wynagrodzenia za pomieszkanie dla 

tymcz. kierowniczki szkoły im „Tadeusza Kościuizki* 
23 czas od 1 września do końca grudnia 1900 rokn 
udzielono kredytu dodatkowego w kwocie 240 kor.

Wreszcie, na wniosek komisji przemysłowej i sek­
cji I I  przyznano nauczycielkom byłych knrsów prak­
tycznych robót kobiecych przy szkole wydr. żeńskiej 
św. Scholastyki, które przez rok szkolny 1899 i 1930 
zastępowały chorą nauczycielkę robót w szkole wydz. 
św. Scholastyki, wyjątkowo wynagrodzenie substytu­
cyjne w wysokości 60 %  P^cy chorej nanozycielki, 
t. j. w kwocie 1000 koron. Stosunkowy rozdział tej 
kwoty przeprowadzi Rada szkolna okręgowa miejska.

W ydattk ten bęlzie pokryty kredytem dodat­
kowym.

Na porządku dziennym jawnego posiedzenia był 
jeszcze wybór trzech członków do kowisji konsenso- 
wej. Rada nie nznała jednak za stosowne dokonać 
tego wyboin Snać umiejętna gospodarka kmeeisowa 
żydów chrzczonych i niechrzczonych w tej komisji 
zyskuje nznanie Rady. G ratn lnjeay!

Posiedzenie tajne.
Na tajnem posiedzeniu nad ino posadę brandmi- 

atrza 28 głosami na 32 głosnjących Niemcowi kapi­
tanowi Fiedlerowi. Kapitan Fiedler otrzymał tytuł 
inspektora i IX  k ln ę  rangi.

Drogim weterynarzem miejskim został p. Karol Ko 
nińaki, obecnie weterynarz powiatowy w WMiczce, 
zaszczytnie znany z wielu prac nsckowych.

Różne wiadomości z ostatniej poczty.
Konstantynopol: Przyszło do nowych zabu­

rzeń w Kuzmiezewie Turcy wspólnie z Albań- 
czykami splądrowali i spalili tę wieś sarbską, 
podejrzywając, źe Serb Saricz zamordował po­
ważanego powszechnie Turka, Snlejmana Agę 
Tokicza. Okazało się potem, że Snlejmana zabił 
Turek.

Wobec rosnącego rozjątrzenia w sandżaku 
nowobazarskim, Porta wysłała cztery bataljony 
anatolskie na miejsce wypadków.

Petersburg; Włościanie z Jasnej Polany chcieli 
wracającemu z Moskwy hr. Tołstojowi urządzić 
owację, jednak władze rosyjskie przeszkodziły 
temu. Obecnie hr. Tołstoj pracnje nad nowelą 
„Ojciec Sergiusz*.

Sejm krajowy.
Konferencja przewodniczących wszystkich klu­

bów sejmowych odbyła się wczoraj o godz. 10 
przed południem w biurze prezydjalnem, na za­
proszenie marszałka kraju i pod jego przewo­
dnictwem. Obradowano nad kwestją, jak dłago 
Sejm mógłby obradować z nadzieją utrzymania 
kompletn wobec nadchodzących robót w pola. 
Konfrrencja wyraziła przekonanie, iż należy sta­
rać się o załatwienie o ile możności wszystkich 
przedłożeń, że jednak trudno będzie posiedzenia 
sejmowe przeciągnąć dłużej jak do dnia 10-go 
lipca. Załatwienie ważnych spraw przedłożonych 
Sejmowi, do których zaliczyć należy przedewszy- 
Btkiem sprawę regnlacji rzek, która ma wejść

jako przedlożniie rządowe w pierwszych dniach 
przyszłego tygodnia, zależnem będzie od gorliwo­
ści i szybkiej pracy poszczególnych komisyj. Wy­
rażono zatem życzenie, by komisje prowadziły 
swoje prace do końca czerwca, zaś aby od d. 1 
lipca odbywały się posiedzenia sejmowe codzien­
nie. a wrazie potrzeby także dwa razy dziennie 
tj. rano i wieczorem.

Komisja drogowa przydzieliła do referatu 
ustawę o sadzeniu drzewek przy drogach pu- 
blicnych pos. Jędrzejowiezowi, i sprawozdanie 
z czynności departamentu drogowego wydziału 
kraj. pos. Urbańskiemu.

Wczoraj po południu obradowała tylko ko­
misja gospodarstwa krajowego. Na posiedzenia 
przedstawił p. SGruszkiewicz sprawozdanie o kra­
jowych zakładach rolniczych, o gorzelni i folwarku 
Dnblanaeh i o stacji botaniczno-ogiodniczej we 
Lwowie. Zgodnie z wnioskiem Wydziału krajo­
wego uchwaliła komisja przyjąć do wiadomości 
sprawozdanie Wydziału krajowego, zmienić do­
tychczasową nazwę: „Wyższa szkoła rolnicza
w Dublanach“ na „Akademja rolnicza w Dnbla- 
nach“, oraz przeprowadzić pewne powiększenie 
etatu nauczycieli szkoły.

Porządek dzienny dzisiejszego posiedzenia jest 
następujący: 1) Pierwsze czytanie sprawozdania 
Wydziału krajowego z projektem ustawy zali­
czającej gminę Jaworzno, pow. Chrzanowskiego, 
do miejscowości podlegającej nstawie gminnej 
z 3 lipca 1896 Nr 51. Dz. n. kr. Sprawozdawca 
poseł Vayhiuger. 2) Pierwsze czytanie sprawo­
zdania Wydziału krajowego w przedmiocie ze­
zwolenia reprezentacji powiatowej w Mościskach 
na zaciągnięcie pożyczki 116.000 koron. Spra­
wozdawca poseł Yayhiuger. 3) Pierwsze czyta­
nie sprawozdania Wydziału krajowego w przed­
miocie zmiany postanowień ustawy krajowej o 
poborze opłat konsumcyjnych. Sprawozdawca po­
seł Wereszczyński. 4) Pierwsze czytanie wniosku 
posła Zolla w sprawie założeuia wyższej szkoły 
górniczej i hutniczej w Krakowie. 5) Pierwsze 
czytanie wniosku posła Stojałowskiego w przed­
miocie zniesienia myt krajowych i powiatowych. 
6) Wybór komisji wodnej z 20 członków. 7) 
Propozycja'' Wydzaln krajowego w przedmiocie 
uzupełniającego wyboru 2 członków Wydziału 
galic. Kasy Oszczędności we Lwowie. 8) Spra­
wozdanie komisji budżetowej w przedmiocie pro- 
wizorjnm budżetowego na miesiąc lipiec i sier­
pień 1901. Sprawozdawca pos. Potocki. 9) Spra­
wozdanie komisji administracyjnej o sprawozda- 
nin Wydziału krajowego w przedmiocie wcielenia 
gminy RuskawDś, tudzież przysiółków gminy 
Staroniwa i Drabiniauka do gminy miasta Rze­
szowa. Sprawozdawca poseł Jabłoński.

Dzisiejsze posiedzenie.
LWÓW 21 czerwca. (Tul. wł. „Gł. Nar.*) 

Dzisiejsze posiedzenie Sejmu zaczęło się koło go­
dziny 11 przed południem. Ławy poselskie szczel­
nie zapełnione; w lożach mnóstwo gości, w ku- 
loarach również rojno i gwarno, bo do gmachu 
sejmowego przybyło dzisiaj wiele deputacyj.

Pp. dr Tatarczuk, Wehr i Skałkowski przy­
byli z petycją, w której wykazują znaczny roz­
wój polikliniki i proszą o powiększenie środków 
dla jej utrzymania i ulepszenia. Jako główny 
argument podaje petycja fakt, że od 1886 do 
1900 r. na wymienionej poliklinice udzielono po­
mocy lekarskiej w przeszło 151.000 wypadkach.

B. poseł Zaamirowski zjawił się na czele de- 
putacji w sprawach Krynicy. Petenci proszą o 
wliczenie Krynicy do rzędu miasteczek i o utwo­
rzenie w niej sądn powiatowego. P. Zuamirow- 
ski przedłożył w tych sprawach dwie petycje.

Prof. dr Spielmann przybył na czele depu- 
tacji profesorów Wyższej szkoły weterynaryjnej 
we Lwowie dla przedłożenia i poparcia petycji 
o utworzenie stypendjnm dla uczniów tej szkoły.

Przed przystąpieniem do porządkn dziennego, 
sekretarz odczytał następującą interpelację do 
komisarza rządowego: „Niżej podpisani zapyta­
ją wysoki rząd, czy mu wiadomo, że starosta 
powiatowy w Biatej dnia 30 maja b. r. zagaił 
Radę powiatową bialską przemową niemiecką, 
czem ubliżono, wbrew obowiązującym przepisom, 
prawom polskiego języka urzędowego, unormo­
wanym w rozporządzeniu cesarskiem z 7 czerw­
ca 1869 r.

Niżej podpisani zapytują dalej, co wysoki 
rząd zamierza uezyuić, aby niewłaściwe postępo­
wanie starosty w Białej skarcić i, zapobiegając 
takim nadużyciom na przyszłość, zabezpieczyć 
nietykalność praw językowych polskich.*_______

Tartu sklep chrześcijański

„POD KOŚCIUSZKĄ"
K r a k ó w , u l ic a  M ik o ła js k a  i .  1

Nlaterje wełniane • Satyny • Zefiry • Batysty 
Bluzki i Halki gotowe ™

Ceny bardzo niskie, stałe. —  W  niedziele i święta sklep zamknięty.
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Jako interpelanci podpisany jest, oprócz hr. 
Wojciecha Dzieduszyckiego, szereg najwybitniej­
szych posłów wszystkich stronnictw, z wyjątkiem 
Rusinów.

Poseł Styła interpeluje w sprawie zniesienia 
loteiji liczbowej, pos. Sękowski w sprawie nie- 
utworzenia sądu obwodowego w Mielcu, pos. 
Szwed w sprawie zniesienia notarjatu, pos. Krem­
pa w sprawie zaprowadzenia miar i wag dla by­
dła na armarkach, pos. Kramarczyk w sprawie 
niedopuszczania chłopów do wykonywania serwi­
tutów na pastwiskach.

Poseł Romanowicz w sprawie stawiania roz­
maitych przeszkód uniwersytetowi Indowemu im. 
Mickiewicza. (Piękna ta instytucja krzewi, jak 
wiadomo, przeróżne bluźnierstwa) Poseł Oleśni­
cki stawia wniosek o zaprowadzenie języka wy­
kładowego ruskiego na wszystkich fakultetach 
uniwersytetu lwowskiego. (A skąd szan. poseł 
weźmie słuchaczy-Rusinów i profesorów-Rusi­
nów ?! P. R.).

Po odczytaniu pism marszałek zawiadamia 
Sejm, iż sąd cieszyński domaga się wydania ks. 
Stojałowskiego.

Członkami wydziału gal. Kasy Oszczędności 
wybrano: dra Głąbińskiego i dra Skowrońskiego.

Do komisji wodnej wybrano: Władysława 
Czajkowskiego, Klemensa Dzieduszyckiego, Go- 
rajskiego, Zygmunta Jaworskiego, Kozłowskiego, 
Marjewskiego, Merunowicza, Michalskiego, Nie- 
mentowskiego, Oleśnickiego, Potockiego Andrze- 
jf , Paszkowskiego, Rappaporta, Romanowicza, 
Rottera, Sozańskiego, Stadnickiego, Tarnowskie­
go Zdzisława, Wodzickiego i Zaleskiego.

Po przystąpieniu do porządku dziennego, u- 
chwalono na wniosek Andrzeja Potockiego, zali­
czyć gminę Jaworzno do rzędu miasteczek.

Przy punkcie 2-gim pos. Stadnicki postawił 
wniosek, aby taksamo zaraz przyjąć do wiado­
mości sprawozdanie Wydziału krajowego w spra­
wie zezwolenia reprezentacji powiatowej mości- 
skiej na zaciągnięcie pożyczki 116.000 koron.

Sprzeciwił się temu ks. Stojałowski, wobec 
czego wnioskodawca cofnął swój wniosek. Spra­
wę odesłano do komisji administracyjnej.

Przy 3 cim punkcie odesłano sprawozdanie 
Wydziału krajowego w przedmiocie zmiany nie­
których postanowień ustawy o poborze krajo­
wych opłat konsumcyjnych, do komisji budże­
towej.

Pos. Zoll motywuje swój wniosek w sprawie 
utworzenia w Krakowie wyższej szkoły górni­
czej i hutniczej Odesłano wniosek do komisji 
górniczej.

Ks. Stojałowski uzasadnia swój wniosek w 
sprawie zniesienia myt. Odesłano do Wydziału 
kraj., jako do komisji.

Podczas mowy ks. Stojałowskiego poczęły 
nagle padać z góry do sali kawałki szkła. Stało 
się to skutkiem naprawiania szklannej kopuły 
nad salą. W największem niebezpieczeństwie był 
p. Rewakowicz, gdyż obok stołu, przy którym 
siedzi jako dyrektor biura stenograficznego, naj­
gęściej szkło padało. Trybun ludu przeczekał 
wszakże z właściwym sobie stoicyzmem tę szklan- 
ną buizę; wkrótce na rozkaz marszałka zaprze­
stano robót na dachu i zapanował spokój.

Pos. Andrzej Potocki przedstawia imieniem 
komisji budżetowej sprawozdanie w sprawie pro- 
wizorjum budżetowego na lipiec i sierpień 1901.

W dyskusji ogólnej ks. Stojałowski zarzucił, 
że sprawozdanie komisji niedość silnie protestu­
je przeciw postępowaniu rządu, które wywołało 
stan „ex Iex“.

Po odpowiedzi referenta pro wizorjum zostało 
przyjęte w drugiem i trzeciem czytaniu z tą do­
datkową rezolucją, by władze podatkowe wymie­
niały dokładnie przy poborze podatku od wło­
ścian za co oni płacą, a nie ściągały podatków 
ryczałtem bez bliższego określenia.

Toseł Jabłoński imieniem komisji administra­
cyjnej stawia wniosek przyłączenia okolicznych 
przysiółków do miasta Rzeszowa. Posłowie Bojko 
i Jędrzejowicz żądają odroczenia tej sprawy. 
Referent zgadza się na t o ; sprawę odroczono.

Zabiera głos marszałek i przypomina, że 
w przyszły czwartek będzie odsłonięcie pomnika 
ś. p. Agenora Gołuchowskiego. Posłowie mogą 
się zgłaszać zaraz po bilety na trybunę.

Po odczytaniu wniosku posła Adama Skrzyń­
skiego o założenie szkoły realnej w Gorlicach i 
wni isku posła Sękowskiego w sprawie uregulo­
wania handlu sztucznymi nawozami, marszałek 
o godz. 1 w południe zamknął posiedzenie.

Następne posiedzenie w poniedziałek o g. 10 
zrana.

W iedeń: Nowela należytościowa, uchwalona 
przez Radę państwa, otrzymała dzisiaj sankcję 
monarszą. Dnia 25 b. m. zostanie wspomniana 
ustawa ogłoszona w Dzienniku ustaw państwa.

Sinaja: Na cześć szefa sztabu br. Becka od­
był się tu wczoraj bankiet, na którym król Ka­
rol wzniósł następujący toast: „Z prawdziwem 
zadowoleniem i radością witam Waszą Ekscelen­
cję, otoczonego świtą oficerów c. i k. armji au- 
strjacko-węgierskiej, tutaj, gdzie niedawno bawił 
Wasz Monarcha i Najwyższy wódz. Dziękuję Mu, 
że pozwolił Wam, panowie, tu przybyć Jestto 
nowy dowód tej przyjaźni, która łączy Rumunję 
z wielkiem państwem sąsiedniem. Piję zdrowie 
Jego Ces. Mości, Cesarza i Króla i Jego dziel­
nej armji. Oby Opatrzność ochroniła Wam pa­
nującego i pozwoliła mu w długie lata cieszyć się 
zdrowiem na szczęście Jego ludów l1,

Sofja: Na odnośną skargę rządu bułgarskie­
go Wysoka Porta zaprzeczyła, jakoby władze 
tureckie w Macedonji zmuszały siłą wyznawców 
Kościoła bułgarskiego do przechodzenia w skład 
członków Kościoła greckiego. Taka propaganda 
religijna sprzeciwia się tradycjom i duchowi a- 
dministracji tureckiej.

P a ry ż : Rządy włoski, belgijski i niemiecki 
poczyniły przedstawienia rządowi francuskiemu, 
by w nowem prawie o ubezpieczeniu robotników 
uzyskać zmianę tych przepisów, które są bardzo 
niekorzystne dla pracowników, poddanych zagra­
nicznych.

R z ym : Rząd przystąpił do zakładania linji 
telefonicznej, mającej połączyć Rzym z Paryżem.

P a ry ż :  W obecności prezydenta Loubeta i 
m inistrów  odsłonięto na cmentarzu Pere-Lachaise 
pomnik zmarłego prezydenta Feliksa Faure’a.

Gmuden: Przybył tutaj król duński Chrystjan 
i książę schleswicko holsztyński, Jan. Na dwor­
cu powitał przybyłych książę Cumberland z żoną.

P a r y ż : Zagraniczni attaches wojskowi, a w 
ich liczbie także niemiecki, zwiedzili szkołę woj­
skową w Saint-Cyr. Dyrektor szkoły wydał na 
cześć ich obiad, podczas którego attache włoski 
wygiosił toast, wysoko podnoszący zasługi szkoły 
i sprawność jej uczniów.

Królew iec : Tutejsza komenda jeneralna za­
rządziła, aby odprawiane dotąd w języku polskim 
dla żołnierzy polskich nabożeństwo ewangelickie 
od fi 1 lipca odprawiane było w języku niemie­
ckim, ponieważ niema nadal potrzeby odrębnego 
nabożeństwa polskiego.

Zamordowany anarchista.
Rzym: Tutejszy departament policji państwo­

wej odebrał wiadomość z Patterson (Stany Zje­
dnoczone), że komitet anarchistyczny w owem 
mieście uchwalił wysłanie do Europy dwóch 
swoich członków

PISZCZANY
nsfznakomitsze uzdrowisko sisrczano-mułowe dla reu- 
matyków, w cierpieniach stawów i kcści, w gruźlicy 
stawów, po złamaniach i zwichnięciach, w podagrze, 

nerwobólach, zwłaszcza w ischias. 
Urządzenia tsk co do mieszkań, jak i kąpieli według 
wszelkich wymagań — od luksusowych, aż do naj­
tańszych. Trzy baseny czysto siarczane, trzy siarcza- 
no mułowe, jeden porcelanowy. Osobny basen dla ubo­
gich z kąpielami po 10 cnt., drugi po 40 cnt. — 
Wanny porcelanowe, marmurowe I drewniane.
Stosowanie kąpieli błotnych lokalnych z niezrówna­
nym akntkiem. 1222

O k o lica  górzysta .
Wszelkich informac/j udziela Dr A. Te i c h ma n n .  

Do 15 maja Od 15 maja
Kraków, Rynek gł. Piszczany na Węgrzech.

D r W ł .  Maleszewski 1
k. asystent kliniki lekarskiej Uniw. Jag., ordynuje jak lat 
dawnych w sezonie letnim w  K a r l s b a d z i e ,  oó 20-go 
Kwietnia do 1 Października „Drei Stoffeln“, Alt* Wiese.

Zakład wodoleczniczy
D r a  C H R A H C A

w Zakopanem , w  T atrach , stacja  kolei.

Jednego z nich w  parę dui potem znalezio­
no z sztyletem między łopatkami,. Zamordowano 
go z polecenia komitetu, który powziął co do 
niego pewne podejrzenie, jakoby stał on ua u- 
sługach policji włoskiej.

Oświadczenie Krugera.
Bruksela: Dziennik „Nieuwe Rotterdamsche 

Courant* przynosi notę z podpisem Krugera, za- 
przeczrjąeą stanowczo wszelkim pogłoskom o ro­
kowaniach pokojowych i o gotowości Boerów do 
złożenia broni. To oświadczenie odbiera Angli­
kom nadzieję, by mogli uzyskać pokój, jeżeli bę­
dą się upierali przy anneksji Transwaalu i Ora- 
nje, ogłoszonej sbyt pospiesznie przez lorda Ro* 
bertsa.

Londyn: Jenerał French z powodu nadwą­
tlonego zdrowia otrzymał pozwolenie na powrót 
do Europy.

L o n d yn : Towarzystwo przyjaciół pokoju po­
stanowiło urządzać perjodyczne protesty prze­
ciwko dalszemu prowadzeniu wojny w wszyst­
kich większych uciskach Anglji.

Kapsztadt: Dziennik „Oapeargus" opisuje wal­
kę pod Blakfontein. Boerowie ostrzeliwali długi 
czas Anglików z dział, zabranych tym ostatnimf 
Pięć granatów pękło wśród szeregów lewego 
skrzydła angielskiego pod dowództwem Glickso- 
na. Potem Anglicy uderzyli na Boerów bagne­
tami, wyparli ich ze stanowisk i odekrali napo- 
wrót swoje armaty. Boerowie mieli 60 zabitych 
i rannych.

Zbrodnia przy ołtarzn.
P a ry ż : Podczas Mszy sw., którą odprawiał 

wczoraj w kaplicy klasztornej w Nantes kc. Fou- 
chard, otrzymał oh niespodziewanie dwa silne- 
uderzenia młotkiem z ręki zbiegłej z klasztoru 
obłąkanej mniszki.

Kapłan upadł zemdlony. Rana jest ciężka i  
niebezpieczna.

Panama bułgarska.
S o fja : Komisja, mająca rozpatrzeć oskarżenie 

przeciwko byłym ministrom, po przejrzeniu do­
kumentów i przesłuchaniu świadków uznała za- 
rznty, stawiane b. ministrom Iwanczowowi, Do- 
renewowi i Radosławowi za usprawiedliwione.

Karawełow celem przyspieszenia tej1 sprawy 
postanowił obecną nadzwyczajną sesję Izby od­
roczyć, a nie zamknąć.

Dwór chiński się waha.
Londyn: Telegrafują tutaj z Pekinu, że dwór 

chiński waha sią, czy ma powrócić do stolicy. 
Li Hang Ozang obstaje za powrotem.

B erlin : Ogłoszono oficjalnie, że hr. Walder- 
see wyląduje w Hamburgu dopiero w d. 9 sier­
pnia. Wszelkie wcześniejsze daty były dowolua 
kombinacją.

Park Krakowski
T E A T R  R O Z M A I T O Ś C I

Dziś i Codziennie 1460
wielkie przedstawienie akrobatyczne

p o łą c z o n e  z  K o n c e r t e m  
Muzyku 20 p. p. Reżyser: Rudesindo Roc .

O d  1 -g o  c z e r w c a  n o w y  p r o g r a m .
Wstęp w dnie powszednie 10 ct. Miejsca rezerwowane r 
po 60 et., po 50 ct i po 30 ct. — Bilety do miejsc rezer­
wowanych uprawniają, do wolnego wstępu. — W  n i e ­
d z i e l e  i  ś w i ę t a  w s tę p  2 0  c t .  W  te dnie bilety 

rezerwowane nie uprawniają do wolnego wstępu. 
Sprzedaż biletów u Wgo St. Karlinsklego w Sukiennicach, 

a od godz. 3 po południu przy kasie.

S p e c ja lis ta  d la  chorób nerw ow ych  
hyd ro-, e le k tr o te r a p ii i  m ię s ie n ią

WSZECH ‘NAUK LEKARSKICH

Dr MIEGZYSŁAW NARTO WSK1
b. asystent Uniw. Jagiell. i Prof. Dra Mendla w Berlinie

mieszka obecnie: n i .  św . A n n y  Ł . 2 i ordynuje od 
godz. 3—4 po poł. — Tel. Nr. 359. 148S

D r M ichał Śliwiński
ordynuje przez lato w Rymanowie (dont 

Zontaka) B
SKŁAD FORTEPIANÓW

W. B a r a b a s z  i Sp*Otwarty cały rok. Urządzenia pierwszorzędne. Kuchnia 
wykwintna i zdrowa. Oświetlenie elektryczne. Ceny bar­
dzo przystępne. 1167 Krakśw, R yie k  39, I. piętra. 1606

Nagrody pilności!!
Kazimierza Zajączkowskiego w Krakowie, placsMaryacki L. 8.

Obrazki małe i duże, książeczki do nabożeństwa o d  2 4  l t a ł . ‘? 
medale z aluminium małe i duże, figurki i kropielniczki z porcelany1, 
tanie Różańce na drutacn, — poleca h a i a d e l  d e w o c j  o n a l n y

1601
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Magister Farmacji
i Uczeń

~uajdą umieszczenie w  A ptece  
w  E r ie i io w ic a c h .

Młody inteligentny człowiek
z odpowiedniem wykształceniem, 
poszukuje jakiegokolwiek biuro­
wego zajęcia. Zgłoszenia pod: 
rB. 0 .“ przyjmuje Dział inserato- 
vrj „Głosu Narodu8. 1690 2 5

L O K A J
p o t r z e b n y  zaraz .

Odpisów świadectw nie zwraca s:g 
A dam  Jordan Wieckowice p . Wojnicz. 

1666 “ 3 3

Mleczarnia w Woziłowie
poczta Potok Złoty sprzedaje codziennie 
świeże m aało  deeero w e 
z centryfugi po cenlo I złr. za kilogram 
w miesiącach czerwcu, lipcu, sierpniu
1 wrześniu, a po cenie I złr. 20 Ct. czyli
2 korony 40 h. za kilogram przez Inne 
miesiące łooo poozta Potok Złoty. 16 u

Realność w Czarnej Wsi
z pigknym, morgowym ogrodem owoco­
wym, z najszlachetniejszych drzew z za 
granicy sprowadzonych, nadająca sig na 
wille, o froncie z pigknym widokiem ku 
Błoniom i Kopcu Kościuszki, a drugim 
ku Czarnej wsi, ma do uprze dania 
tanio IGN. P L E S N A K , Kraków, ul. 
Szewska 13. 1635 5 7

Z powodu wyjazdu
jest do s p r z e d a n i a  M agazyn  
Mód, egzystujący od kilkunastu 
lat w jednej z pryncypalniejszych 
ulic Krakowa. Wiadomość udzieli 
p. Jan Strycharski, Jagielońska 7 

1697 2 6

Leśniczy
egzaminowany, z chlubnemi świa­
dectwami, kawaler, poszukuje po­
sady. „A. D.“ poste rest. Kraków, 
główna poczta.______ 1661 2 2

MMMM

[Ekstrakt orzechowy
do farbowania s i f y c i f ł o s ó i

r wynalazku Juliana Józef owicza 
perfumera.

J n ttf najlepsza roślinna farba, któ- [
. rą można w przeciągu 10 minut u- 

farbować po' riałe włosy na kolor 
e m n j ,  brunatny, smary a 

1 W** d. i
We Lteoteie u p. J. Friedricha i A. U

I Bococka ul. Hetmańska L. 4 i u Ig. w 
[ Jlhla, Hotel Europejski; te KrmJco- 2
I I  9 n Beina i Spółki, Bynek główny 3

§J  Tiiia A—B , J. Hanaka i Ski dro- 
suerja ulica S- iwaka, Pr. Zopotha 
droguerja ul. Sienna 12 i u B. Wi- 

■  dddy plac Marjacki; te Wiedniu u 
V  Caldsrary i Bankmanna. — Cena 
{  flakonu kor. 3, flakoniki próbne

! lhor- g O  gr. — Przesyłka i główny 
■Mad: w Wur8zawle, ul. Nowo Senu- 

torska 2. 73 47 0

H A N D E L
towarów migszanych i wyszynk wina, 
świetnie prosperujący, z wolnej rgki do 
Ip ritdan la . Wiadomość w handlu 
Jtir1* Uchzcza w  Mogilanach

15! 6 5 6
Mleczarnia w Chocimiu

p o czta  K a łu sz ,
sprzedaje codziennie świeże H A 8 Ł O  
deserowe z centryfag', po cenie I s i r .  
na k ilogram  w miesiącach czerwcu, 
lipcu, sierpniu i wrześniu, a po cenie i 
złr, 20 ct. przez inne miesiące, — loco 
____________poczta Kałusz. 1612 5 0

Karczma
ze stodołą, z prawem przewozu na 
"Wiśle i kilkanaście mórg dobrego 
gruntu, jest do sprzedania. Bliż­
szych szczegółów udziela: 1659

Zarząd dóbr Siedliszowice.
Ktoby chciał

wydzierżawić felwarozek 25 — 80
■ergowy, położony _ blisko miasteczka i 
a tac. i kolei fraz z inwentarzem żywym 

W  “ni twym w ten sposób że czynsz dzior 
ftawny płacony bgdzie w n _ch miesię­
cznych lub kwartalnych zechce podać 
nwoj adres, wraz z bliższymi warunkami 
pod , Z 7 Z“ Kraków poote rest. 1688

Takie piękne, długie włos; na głowie
urosną tylko przez używanie mojej znakoi-itej ces. król. wylęcznie nprzyw.

rezedowej pomady kędzierzawiącej.
P-zy regularnem używaniu, nawet bardzo wyłysiałe miejsca na głowie, bujnie włosami 
porosną; szpakowate i rude włosy stają sig ciemnymi. Pomada ta wzmacnia włosy w dzi­
wny sposób, usuwa wszelkiego rodzaju tworzenie sig łupieżu w przeciągu kilku dni zu­
pełnie, zabezpiecza całkowicie w najkrótszym czasie wypadanie włosów ' na zawsze nadaje 
naturalny połysk włosom, które stają sig

Icęcizierz&w -ym i-
i  zachowuje je przed zesiwieniem do późnej starości, Wskutek swego bardzo przyjemnego 
zapachu i wspaniałego wyrobu, — tworzy prócz tego pomada rezedowa ozdobg każdej 
gotowalni.

Cena słoika z opisem uźyola (w siedmiu językach) 1 mir. 50 cent, pocztą 
1 sir. 60 ct. — Odsprzedającym znaczna zniżka.

Fabrykę I główny centralny skład rozsyłkowy hurtowny I częściowy ma

CARL POLTs Nachf. A. Griessler
Parfiimerle In Wien, XVII B. Hurnals Yeronikagasse Nr. 44.

Zamówienia z prowincji za gotówkę lub za zaliczką będą natychmiast wykonane. 
Skład w K rakow ie w aptece JB. H ellera ol. Grodzka, we Lwowie  

w aptece Zygm. Hackera pod „złotym orłem", w Nowym Sączu w aptece 
Stanisława Pawłowskiego. 86 10 3

%
possnknje posady.

Zgłoszenia do Działu inserat. „Głód 
Narodu" dla ,F.t spędy tor ki" 1670 3 |

Z powodu przeprowadzili
są różne m e b l e ,  urządzenie jadałJ 
i zupełnie nowy fortepian tanio d 
sprsedania- Plac S sczepański Nr i 
I pigt-o 1691 2 '

Piękna wie:
jakiej rzadko znaleść można, 1̂30 mód 
obszaru, z pigknym parkiem i dworej 
na wzgórzu pełozmym z prześliczny 
widokie:. ,  ci 2 mile o 1 Krako ra, a 2 kbi 
od stacji kolejowej oddalona, za cer 
70.030 złr., z długiem Tow. Rredytos 
35.000 złr. ma do sprzedania Pa 
I. PLE8NA3, dział mserato »y „Głos 
Narodu" Kraków, ulica Szewska Ł. 13 

1405 11 5

(i o t) lata
gimn. poszukuje bkeyj lub zsjgcia biu­
rowego w miejscu lub na wsi pod przy- 
stgpnymi warunkami. — N. N. »Matu- 

rus" p. rest. Kraków. 1657

• • • • • • • • • • • • aoaoooaao
IWONICZ.

Szczaw y słono-jodowo-bromowe
Położenie górskie 410—600 metrów n. p. m. dokoło 

lasy szpilkowe.
Kąpiele słono-jodowe, borowinowe, igliwiawe, zimne. 
Hydropatja, masaż, gimnastyka.
Urządzenia wygodne. — Oświetlenie elektryczne. — 

Czterech lekarzy udziela porady lekarskiej.
Sezon od 20 maja do końca września. Świadectwa ubó­

stwa uwzględnia się tylko w I. i III. sezonie, w którym i mie­
szkania tańsze o 30% 1082 5 8

Lekarz i kierownik zakładu Dr Klemens Dębicki.
— • • • • • • • • • • • • • m m m m m m

J. WAISEL
S k ł a d  P o w o z ó w

w Krakowie, ul. Smoleńsk L. 15,
ma L A N D O  mało używane, 
do sp rzed an ia  za przystępną 
 cenę. 1648 4 6

Zarząd mleczarni
;w Wesolowie poczta Zakliczyn, wyryła 
! codziennie ś wieże m a s ł a  deserowe 

w cenie 1 0  koron za 4 ‘/a kg-) z opako­
waniem i opłatą na mie sie.— Polecając 

I sig łaskawym wzglgdom 8zauownycb P. 
; T. Odbiorców, — z poważaniem Zarząd 

mleczarni. 1664 3 5

j Potrzebny zaraz
ekonom jednofolwarczny

i Odpisów świadectw nie zwraca sig. 
A dam  Jordan Wieckowice p. Wojnicz. 

) 1665 3 3

Przedmieście
miasta Podgórza

w ie ś  W ola  d n ch ack a  
przy K ra k o w ie  b ęd z ie  
ro zp a rce lo w a n ą  po u-

miarkowanej cenie.
Tam że dw ór m urow a-
n y  o 10 pokojach, liczne 
budynki gospodarskie mu­
rowane dachówką kryte, z 
przyległemi 40-tu morgami 

gruntu, za 30.000 złr.
Wiadomości udzieli za nadesła­
niem marki na 10 hal. Dr Fellx 
KASPAREK, Kraków, Wlślna 12.

1481 8 O

Kwizdy 
Korneu- 
burgski 
Proszek 

dla
Weterln-djetyczny środek dla koni, bydła rogatego 

i  owiec. Od 50 lat w wigkszej czgści stajen używany, przy brakn ohęol 
do JedzenL, złem trawieniu, dla poprawienia mleka I pomnożenia wydnjnosol 
u krów. — Cena za V> pudełko kor. 140, za % pud. 70 hel. Prawdziwy tylko 
z powyższą marką ochronną, do nabycia we wszystkich aptekach i droguerjacb.

Skład główny: Franz Job. Kwi zda
c. k. austr.-węg., król. rumuński i ks. bułgarski dostawca dworu — Aptekarz 

obwodowy w Korneuburg p. Wiedniem. 1538 8 20

Piękna Wieś
w okolicy kopalń i fabryk, powiat 
chrzanowski, w obszarze morgów 
785, w tern roli dobrej przepu­
szczalnej 300 m., łąk dwukośnych 
ładnych 85, reszta las szpilkowy 
w różnym wieku, w lesie jest ła­
dnych 30 m. łąk, budyńki wszyst­
kie prawie nowe, do sprzeda­
n ia  za cenę 88.000 złr. z dłu­
giem bankowym 31 tysięcy złr. 
10 do 15.000 może pozostać przy 

hipotece na tani procent. 
Majątek ten p o d a t n y m  jest dc 

rozparcelowania.
Do traktowania upoważniony par 
J , P le sn a r , Dział inseratowy 
„Głosu Narodu" Kraków, przy ul. 

(Szewskiej L. 13, parter.

Kanarki
HERCYNSKIE

Poleca najlepsze śpię 
waki „Rollery" z 1“  
r., śpiewające łagodnyu 
tonem, dzwonkowym, 

słowikowym, fletowym i gwizdko-l 
wym sztuka po 8, 10, 12 i 15 złrJ 
Młode Samce tegoroczne po 3 złrJ 

za sztukę.
Wysyła na prowiacjg odwrotnie za zali-] 
czką z gwarancją dostawiania Zdrowyob 
n .miejsceprzeznaczenia. 6 doi próbj 
a wrazie niezadowolenia wymiana, 

zwrot pienigdzy.
H odow la praw dziw . F eroeńak io l 

K anarków

JAN SZUFA w KRAKOWIEl
ul. F lorjwńska  _ZV>. 43,

II gis pigtro, oficyny.

r ° Majątek Lasowy
obejmujący 4.800 mórg, — w tern lasu starego i rębnego 
3.400 mórg, — 800 roli, 600 łąk, zagospodarowany dobrze, 
wraz z inwentarzem żywym i martwym, jest w wschodniej 
Galicji za cenę 1,150.000 koron, z długiem bankowym 300.000 
koron do sprzedan ia. — Bliższych infermacyj osobom po­
ważnym udzieli Ignacy Plesnar w Krakowie, ul. Jagiellońska 

1. 5 parter, „Głos Narodu". 696 l 0

T A - IC T  K T 7 B B T C H T
pierwszy chrześc. czeski skład Kawy i Herbaty 

P raga , M ala S tran a . Z ałożon y  w  ro k u  1878,
poleca mianowicie wyborne gatunki kawy:

tK a m p in a u  grubo ziarnistej...............................................5 kilogr. złr. 6*—
J a m ą j h a  znakomita i s i ln a ..........................................  „ „ 6 ' 7 5
L s g n a l r v  silna a r o m a ty c z n a .....................................  „ „ 7*—
G łn a t e m a l a  o pigknym za p a ch u ................................  „ „ 8 ‘
C e y ł o n  l - m a ...............................................................  „ „ £ 7 5

I Zamówienia 5 kilogram, posyła sig f r a a c o  za pobraniem pocztowem
do każdej stacji pocztowej. — Cenniki na żądanie darmo i franco. 1085 8 0

Nadzwyczajna specyalność. Do nabycia w lepszych handlach 
kolonialnych i delikatesów, aptekach i  droguerjach.

Cena I oryginalnej flaszki 4 kor. — Flaszki na próbę po 70 I 30 halerzy.
Premiowane 80 medalami I krzyżami zasłngl.

Józef Ar eh łeb & Comp., Parowa destylarn a w Pradze.
Dyrektor JOSE7 ARCHLEB, k. und k. Hoflleferant,

8 :7 22 31 fa b ryka n t likierów „La Ferme“.\

( C i ą g n i e n i e  w e  w t o r e k !
i C i ą g n i e n i e  nieod*oła

2 5  C z e r w c a  1901
nie

i .

Główna wygrana ,

wartości 30.000 koron
\

l  n s v  n n n r n i i H i f l 11 do nabycia w kantorach L O S f  | | U O n C O P m a  j w Dzlsde Inserat. „Błosu 
\-aar~ p o  1  koronie. " M a  1383 Narodu* nl. Szewska L. 13. J

[

„Jeżeli kto kaszle w sposób rozpaczny, 
niech tylko zażyje Pastylek Geraudel’a“.

Dosyć j b raz spróbować, żeby się przekonać 0 skuteczności

PASTILEK GERAUDELA
Nieomylnych w leczeniu Nieżytu, Kaszln nerwowego, Zapalenia opłucnego, 

Chrypki, Zakatarzenia, Irytaoyl plerolowej, Al mj etc.
H Nlezbędnyoh dla osób, które zbytecznie głos utrudzała.
I Bardzo użyteczne dla Palęcych.
I  Pudełko zawiera 72 Pastylek i eposób zażywania takowych; we Lwowie: 
I  w aptekach PP. Mikolascha, Wewiorskiego; w Krakowie w aptekach PP. 
^Wiszniewskiego, Bedyka i Mikuckiego. 75 20 17
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SKLEP
z oknem w y s ta w o m

(w  którem obecnie mieści 
się Panorama)

tuż przy rynku, w ulicy 
Szewskiej, jest od 1 lipca 

r. b.

F A B R Y K A  SIA T E K  
konstrukcyl I artystyczn. ślusarstwa

j. G Ó R E C K I  i SP.
Kraków, ulica śu>. Wawrzyńca 28, 

Telefon N r. 277 1089
wykonuje wszelki* roboty w zakres
powyższych produktów wchodzące.—
o .........................tenniki na żądanie. — Ceny przy­
stępne — Termin ściśle dotrzymany

Poczta 
(3 razy dziennie)

d o  w y n a j ę c i a .
Urząd telegraficz­

ny w miejscu. Krynica Stacja kolei
Muszyna-Krjnica
z  K rakow a 8 godzin 

jazdy, 
ze Lirow a 18 godzin, 

z B udapesztu 18 g.

Bliższa wiadomość w Księ­
garni katolickiej Dr W ł a d y ­
s ł a w a  M  I l k o w s k i  e g o ,

Rynku Nr. 30, telefonu 
Nr. 418. 1604

c. k. Zakład zdrojowy w Galicji.

U C J A N  R Y D E L

P O E Z J E .
danie nowe. ozdobione rysunkami i 

etcm autora, rys. St. Wyspiańskiego 
'fkszons utworami pisany mi do narze- 
ej, w artystycznie wykonanej okładce 
ysłu i rysunku St. Wyspiańskiego, 

wyszły nakładem Księgarń.
E. FRIEDLEINA w Krakowie
ynek Nr. 17. (lelafon Nr. 452). 
a egzemplarza broszur. I złr. 60 et.
Do nabycia we ws z y s t k i c h  księ­
gach. 1570 10 0

W Karpatach 5ri0 m. n. p. morza. O i B ta c ji  kolejowej Muszyna-Krynica 
godzina bitej drogi. Na stacji wygodne powozy.

Środki leczni ze. Zdroje.- „Zdrój główny* i „Slotwiaka* bardzo silnej 
szczawy wapionno i magnezijwo - sodowo żelazistej Kąpiele mineralne 
bardzo obfite w kwas węglowy wolny, metodą S.-hwarza ogrzewane. 
Kąpiele gazowe z czystego kwasu węglowego. Skarbowy Zakład hydro- 
patyczoy pod kierownictwem socjalisty Dra H Ebersa. Kąpigle rzeczne, 
elektryczne, miesignie (masage), lecz nia djetetyczne i terenowe. Klimat 
wzmacniający podai; ejski. Wody mineralne krajowe i wszelkie zagrani­
czni. Kefir, żentyca mleko sterylizowane Gimnastyka lecznicza. Apteka. 
Lekarz zalładowy Dr L9on Kojff z Krakowa stale ca’y Eezon ordynujący.

Nadto 12 lekarzy wolno praktykujących. 1711 1 5
Mieszkania przeszło 1500 pokoi z całkowitym komfortem urządzonych, 
w osn e od 1 ker. ;0  hal. zwyż. Dom zdrojowy z hctclim. Czytelnią,
wypożyczalnia książek. Restauracja Pensjonaty prywatne. Hotele. Cu 

~ .........   ~ "" j/yki

O r g a n i s t a
szkiłą konsorwatoijum muzycznego, 
raler, lat 35, trzeźwy, moralcy, p «  
u h u j e  z»raz p o s a d y .  — Zgłesze-

przyjmuje W. fan  Dyrektor Ela=za 
ikóir pl. 1 .............................. ..pl. WW. Świętych 1. 11, III p. 

1712 1 1

kierme. Kos toł katohek-, kaplica. Cerkiew. Mu y ka zdrojowa sła!a (dy- 
lektor A. Wroński) Stały teatr, koncerty, odczyty, bale, wycieczki to­
warzyskie, place gry, do lawn tenis. Spacery w okolice urocze Karpat, 
Rozległy rark s'.patowy wzorowo ur ąizony. koło 1(0 morgów obszaru, 
Erekwencja w 1900 rosu 4588 osób. Sezon od 15 maja do 30 września. 
W maju czerwcu i wrześniu ceny kąpieli pomieszlsń w domach skar­

bowych i potraw w restauracji domu zdrojowego o 25% niższe.
W lipcu i sierpniu nie udziela się ub gim żadnych ulg, jak uwolnienia 

od taks kuraciji ych i t. p.
Rozsyłka wód mineralnych Krynickich od ksietoia do listopada. Składy 

we wszystkich większych miastach w kraju i zagranicą. 
Bliższych wyjaśnień udziela, na żądanie broszury i prospekty rozsyła

c. k . Z arząd  zdrojow y w K ry n icy .

7ąd pocztowy Szczucin
przyjmie zaraz

spedytora lub ekspedytorkę
z uzdolnień en  telegraficznem 

isze szczegóły listownie 1716 1 3

Praktykant
mole sie
staników i spjdnic zaraz i panie 
k do nauki — również udzielam 
icy j kro ją  { od przystępnymi wa 
kami, ulica Szewska L. 7, II piętro 

1714 1 g

o t r z y m a  m i e j s c e  z a r a z
W  H A N D L U  1694 2 4

A. HAWEŁKI w Krakowie.

■ o o o o o o a o b e o e B o o a o i -  i

'olak chrześcijanin
poszukuje 1713

korzystnej i niezależnej 3 
dzierżawy

i r o p i n a c y i
w pobliżu kolei.

Chief-Office: 48, Brlxton-Road, 
London, SW,

W podróży nietizeba nigdy za 
omnieć

A. Thlerry BALSAMU
ażeby na wszelkie wypadki mieó 
pod rgką prosty a jednak bardzo 
pewny środek, działający zarówno 

na wewnątrz jak zewnątrz. Prawdziwy tylko ze znakiem ochronnym zielonej 
zakonnicy i kapslą z wyciśniętą fi.nrą; Jedynie prawdziwy. =  Ds nabycia 
W aptekach. =  Pocztą Ol łatnie 12 nałych lub 6 podwójnych flaszeczek 
4 korony. Flaszeczkę próbną z irospekt^m i opisem sl ładów wszystkich kra 
jów wysyła za gotówkę 1 kor. 20 hal. aptekarz A. Thler ry’a Fabrik In Pre 

Brada bel Rchitsch-Sauorbrnnn. 172 (18)

S f f i S  “ T 7 *  w  k “ » « -  z » “ - a * 1* '-  w * 4  m i n e r a l n y c h  » « n c d 7

truj K. RŻĄCA i CHMURSKI
świeże masło

stołowe
ła codziennie w faskach 5 kilowych 
obraniem pocztowem franco po 7  
8 0  hal. U n « t a w  S c h u t f e l d
iiciel realne ś;i W T w o r k o i r r j  
■a Ty mowa.____________ 1115 1 1

,WŁ. LIMANOWSKI
zegarmistrz

1 u> Krakowie, Sukiennice L . 18 
od strony ul. Szewskiej 

poleca znane z dobroci i  regu 
larnego chodu Z E G A R K I  

Jkieszonkowe, pendułowe i t. d. 
Uwaga: Posiada zegarki kole 

prawdziwe roskopf patent, w opra 
nałego metalu, stalowe czarne oksy- 
ne i  s ebrne. — Przjjmuje wszelkie 
cny oraz wykonuje dokładnie wszel 
aprawy. Ceny niskie. 1114 1 2(

• 0 # Q « C « C « O D O <
Jadącym do kąpiel j

WYBORNE 1522 1_
P I E R N I K I o

3 0  sztu k  za  1 kor. 4 0  
rolei-a F a b r y k a  W y r o -  &  

b ów  c u k ie r n ic z y c h
lÓZEFf SIERMOłtTOWSKIEGO 2
w Krakowie, ul. Bracka 1. 6. ^

«oeo«c#o*oso#
jrzedam Fortepian
ego fasonu, odznaczony srrbrn-rm 

lem. Wi.^Jcmośr n strt idei.. f r'c 
»w PADA, c.l lo 0 U

wyrabiana pod kontrolą Komisji przemysłowej 1093 6 0 
T o w a rz y s tw a le k a ra k le g o  K rak o w sk ieg o

najczystsza szczawa 
jako napój 
codzienny.

.raturalnei Broszury i cenniki
tańsz* o ou ,0 ” przesyła się franco.

UZDROWISKO i ZAKŁAD 
LECZENIA WODĄ JAWORZE

( E R N S D O B F ) ,  S l a z k  A u s t r y a c k i  p r z y  B i e l s k u ,  
■ V  o t w a r t y  c a ł y  r o k .

Poczta, telegraf l stacja kolejowa, — Pyszne położenie górskie u stóp Ślązkich 
Beskid — klimat zdrowy, łagodny — nąjnowsze wzorowe urządzenia lecznicze 
i  kąpielowe — oświetlenie acetyl owo — znakomita restauracja pod ścisłym 

nadzorem lekarskim 
Lekarz kierujący D r  L e o p o l d  N e m e r a d ,  znakomity bydropata, dłago 

letni kierownik Zakłada wodoleczniczego w Lindewiese.
Wszelkich objaśnień udziela tylko dzierżawca dóbr i Zakładu kąpielowego:

C a r l  F o r n e r .  1345 17 28

Prawdziwe tyrolskie

B ryndza św ieża
majowa, górska

5 kg. paczka 2 złr. 15 ent. — Bullom 
po 5 złr , 6 złr., 7 zlr, 50 eh i po (0 złr. 

za klg. polsca
Z arząd  D w oru  Ł a p a z y n

p. Brzeźany. 1598 5 5

! Fajtonik pół kryty
na jednego konia, lekki, b. fabr.

| Meissnerowskiej, gruntownie odre­
staurowany, z wybiciem lrwem, z 

I latarniami, jest do sprzedani? za. 3 
( 240 złr. Wiadomość u p. Jaśko- 
wskiej, Kraków, Basztowa 2. 14’5

Apteka
w większem mieście powiatowem, 
z dochodem około 40 tysięcy ko­
ron jest do sprzedania. —
BI ż&zych informacyj udzieli oso- 
bum poważnym do pertraktacji u- 
poważaiony p. Ignacy P/eanar,
Kraków, Dział inseratowy „Głosu 
Narodu* ul. Szewska 13. 1549 5 5

Mao stra Farmaiii
pod korzystnemi warunkami, po­
szukuje a p t e k a  W. G r a b o w ­
s ki ego w Korczynie pod Kro­

snem. 1592 4 e

Pokój Frontowy
dozy, z przedDok >jem, wraz z osłem u- 46 

I trzymaniem, (potrąwy na swieżem m tsla  
’ przyrządzane), jest przy ul. Garncarskiej 
II. 6 I ptr.. do •wym mjęclm. 16 6

Znakom ite najnowszej konstrukcji B O W E B Y  oryginalne

„Styrya- rnch“-O
-co

J3
O
CO

CO
ctt

Materye na ubrania

ctf
N
Dl:

z Graca
modele 1920 r. o ile zapas siar­
czy po 95 złr., modele 1901 r„ 
również po zniżonych cenach, je­
dynie tyko u w y ł ą c z n e g o

zastępcy U 6 ł

A. ŁARI8CHA
K raków , Lisewska 19.

Skład rowerów, fonografów i aparatów fotograficznych..

M A J Ą T E K  około 400 mórg, w dobrej glebie,
w b lisk o śc i K rak ow a

zostanie rozparcelowany!
pod przystępnymi warunkami i umiarkowanej cenie, 
Na połowę ceny kupna właściciel wyrobi pożyczkę 
bankową. —  Uprasza się o natychmiastowe zgło­
szenia do P. Ignacego Plesnara Kraków, Jagielloń­

ska 5, „Głos Narodu.“ 157 22 o

Herbata 1 Brodów I Od dawien dawna ze swej dobroci I zapachu znaną prawdziwą

HERBATĘ ROSYJSKĄ
zbioru majowego poleca HAYD1SL 36

W . A D A M O W I C Z A

Herbata i  Brodów I

W  BRODACH na pograniczu rosyjBkiem.
funt „FAMILIJNEJ* bardzo dobrej......................złr. 1-40
funt „MELAN8E DE MOSKAU* w oryg. opakow. . „ 2-50
funt „IMPERIAL* Cesarskiej w oryg opakow. „ 3‘50
fnnt OKRUCHÓW z najlep. herbat kwiatowych . „ 1’20
K A W A  C E Y L O N  znakomita, franco 8  koron Z. g.

t: P T  W obec moieh wyrobow zbyteczne sprowadza­
nie figur świętych z zagranicy.

WOJCIECH SAMEK
Zakład rzeźbiarski artystyczny w Bochni

odznaczony medalem na powszechnej Wystawie krajowej
1894 roku.

we Lwowie

Poleca się do wykonywania wszelkich robót z drzewa,
kamienia, marmnru i t. p. ^

Figury św,, ołtarze, cyborja i t. p., tudzież wszelkie sztnkaterje do fasad ^  
I wnętrzy kościołów i kamienic. Wszelkie reboty w kamieniu, jakoto: 

pomniki, fignry przy drogach I roboty budowlane.
J  A by zapobiedz rozpowszechnianiu się fig u r  niezręcznie wykonanych,
?  wzbudzających, zam iast uczucia religijnego, tylko politowanie — oddaję 

wyroby moje możliwie w najniższej cenie.
^  Przyjmuję wszelkie reperacje i odnowienia, a mieszkając

n m iłem mieście, mogę wszystkie zamóirienia wykonać najtaniej. — Na 
żądar.e mogg się wykazać licznemi rekomendacjami od W. W. Duchowień­
stwa i P. P."Architektów. Z wysokim szacunkiem

£  430 20 20 W O J C I E C H  S A M E K ,  rzeźbiarz w Boohnt. \

męskie i suknie dla pań 1059 o 20
w n a jp ięk n ie jszy ch  w z o r a c h  h a r e le k i,  
p łaszcze  od deszczu i najnowsze o k ry w k i d la

pań  — poleca po cenach fabrycznych

KAROL K ASPER
Fabryczna l y s y ł l a  sukna. -  IistirncK  &. 50.

PróSzę zażądać wzorów słynnych materyj 
tyrolskich wraz z cennikiem haveloków gratis.

B R A D E M J O

S r ople żołądkowe
(przedtem Haraieellskie krople) 

sporządzane w  Aptece „zum Kfinlg vonUngarn* KAROLA 
BRADEGO w  Wiedniu I., Flelschmarkt 1, 

ed dawna ze skoteozneiel znany średek leczniczy e pohadza- '/ Jąoeai I wzmaonlająoem dzlałanln aa żołądek przy złen  trawlonla 
I inayob delegllweśolaoh żołądka.

Cena fla««Łl 40 centów, — podwójnej 70 cent.
Zwracam ponownie uwagę na to, żs powyższe krople żołądkowe często 

fałszowane — proszę więc uważać na powyższy ZL.dt ochronny z pedplsea
B r a d y ,  i wytworów nie mająoyeh powyższej marki ochronnej z pod­

pisem O . B r a d y ,  jako nieprawdziwych, nie kupować. Qr‘ 3/1 0i

m

  85 ,  34 24
Krople żołądkowe aptekarza C..Brady

(dawniej Narlacełlokle kroplo żołądkowe)
są zapakowane w czerwonych pudełkach karbowanych i mają jako zniłl̂  
ochronny obraz Matki Boskiej G uesilskiej. — Pod znakiem „ —— -

ochronnym musi się znajdować taki podpis: •tW y '
Składniki^ią podane, — Krepie źołądkewe do nabycia we wązystklbh aptekkoh

lOfiioielka i wydawczyni: Józefa Begoszowa Redaktor odpowiedzialny: Witold Noskowski. W drukarni W. Komecbego w Krakoyęje.


